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s. N. W Łodzi ob(hodziło wspaniale 3 Maj 
Program akademii stał na wysokim 

poziomie, czemu dała wyraz licznie 
zebl~na publiczność~ obdarzając wy
konawców burzliwymi oklaskami. 

. Ł ó d ź, 3. 5. Obchód uroczystości 
Konstytucji ,3 Maja, Stronnictwo Na
rodowe uczciło już w poniedziałek, 
dnia 2 bm. specjalnie .urzQ,dzonę. aka
demię. w lokalu "Siły" przy ul. Głów-
nej 17. Wielkie święto narodowe rocznicy 

Po odegraniu hymnu narodowego i I{onstytucji 3 Maja, polska Łódź prze
"Hymnu Młodych" przez orkiestrę żyła pod znakiem potężnych manife
Stronnictwa Narodowego, pierwszv stacyj narodowych, urzą,dzonych przez 
zi1b:ał głos ks. dr Smarzych, który w Stronnictwa Narodowe. 
dłuz,szym, pięknie wypowiedzianym Jak corocznie od szeregu lat, StTon
r~fera~!e, w~kazał na te obowiązki, ja- nictwo Narodowe zor~anizowało uro
k~e ~ZlS stają przed Polakami, od speł- czystość we własnym zakresie, chcąc 
mellla których zależy byt i wielkość w ten sposób dać dowód swej sily i 
Polski. Z kolei p. Michalakówna wy- spr,awności organizacyjnej oraz zama
głosiła recytację pt. "Hymn do Naj- nifestować i pokazać Pol,akom, gdzie 
świętszej Marii Panny". Na dalszv leży ośrodek krystalizujący prowdzi
pr~gram zło~yły się udane wY'stępy we zjednoczenie narodowe, oparte o 
choru "Lu t III a" pod dyrekcją. Rolickie- jasn,y, zwarty, konkretny plan i pro
go, referat p. Sz1ichcińskiego o Kon- gram polityczny społeczno-gospodar
stytuci} ~ Maja, deklamacja mgra So- czy, który zdecydowaną. siłą. i wolę. dą
koła~ sple~.., Modzelewskiego i dekla- ży do doprowadzeni.a Polski do potęgi 
~acJ~ WItcza.ka pt. ,,~e.stem Pol,a; I i ~'ielk~ś~i. Tak też r.ozumiał tłum pu
kIe~ R,oman:=t pmowsklego. Na za- bhcznoscl, przyglądaJąc się maszeru
konc~ellle odsplewano "Hymn 1\1ło- ją.cym szeregom narodowców, wita
dych. nych na całej tras:e pochodu niem iI-

. Połączenie rodów Hohenzollernów 
i Romanowvch 

knę,cymi oklaska,mi, kwiatami wi-
watami. 

Postawa maszerują.cych narodow
ców była na prawdę imponują.ca. 
Zwarte, jednolite kolumny, podzielone 
na oddziały z kierownikami na czele 
w otoczeniu straży porządkowej, rów· 
ny, miarowy krok, ka.rność i śmia}ość 
bijąca z twarzy uczestników, la.s 
szbandarów kołyszący się nad ulicami, 
bojowość haseł wypisanych 'na trans
parentach, jadny młsowem duch i za
pał, panujący w szere~ch świ ,adczyły, 
że maszeruje nowaPolska, młoda, sil
na, zdobywcza, PolRka przyszłości -
wielka Polska. 

Entuzjazm i zapał szeregów, udzie
lały się publiczności, która tłumnie 
kroczyła chodnikami, równocześnie z 
pochodem. 

Odkrywały się głowy na widok 
sztandarów !': mieczami Chrobrego i 
wizerunkiem Matki. Boskiej. Wznosi
ły się ręce na powitanie, wyrywały się 
z tysięcznYCh piersi okrzyki na cześć 
wielkiej Polski i przywódców Stron
nictwla Narodowego. Pod stopy, ryt
micznym krokiem uderzając~'ch o 
bruk narodowców, rzuc.ano kwiaty. 
Łódź spontanicznie n'l<anifestowlała 
swe narodowe uczucia i przywią.zanie 

Czwartek, dnia 5 maja 1938 

>10.., 

la łydzie" będziemy mogli 
pisać na litwę 

K o w n o. (PAT.) Wponiedziałelt ° godz. 19 w gmach'll litewskiego" mi
nisterstwa spraw zagranicznych na
stąpiło podpisanie konwencji (} peł .. 
nych obrotach . pocztowych i telekomu-" . 
nikacyjnych między Polskę. i Litwą· 

Ze strony polskiej konwencję pod
pisał poseł R. P., min. Charwat, , ze 
strony litewskiej minister spraw zagr. 
Lozorajtis. 

Umową. pocztowo-telekomunikacyj
na wchQdzi w życie z dniem 10 maja. 
r . b. 

do haseł. narodowych i do Stronnictwa. 
Narodowego. 

Oblicze Łodzi jakżeż było inne, jak 
dnia zwykłego. Znikł z ulic zgiełk, 
rozgorą.czkowanie, znikli z ulic Żydzi, 
przygllądający się tylko z za firan lub 
bram domów maszerującemu pocho
dowi. Łódź przybrała czysto polski 
chara.kter i manifestowała na cześć 
Polski narodowej. Taką. była Łódź w 
dniu 3 maja. 

ZBIÓRKA I NABOżEŃSTWO 

W godzinach rannych poszczególne 
koła Stronnictwa Narodowego zebrały 
się w swych punktach zbornych, skąd 
po spJ'\awdzeniu i uformowaniu od
d.ziału odmaszerowały na punkty zbor .. 

, B e r l i n. (Tel. wł.). W zamku Ce- \ duńsk,a, n,ast.ępca tronu duńskiego z 
~iIienhof koło Poczdamu odbył się żonę., b. król Ferdynand bułg,arski 0-

slub syna b. następcy tronu niem: raz książęta Sacb.sen-Coburg-Gotha i 
ks. Ludwika Ferdynand,a z w. kSięż-l Meklemburgii z żonami. 

Uroczyste powitanie Hitlera 'w Rzymie 
niczką rosyjską Kirą. Bezpośrednio Wieczorem młoda para wyjechała 

Książę Ludwik }<'er
dynand Pruski uro
dził się jako drugi 
syn b. następcy tro
lU niemieckiego w 
Poczdamie w dniu 
9 listopada 1907. p
k011czył studia uni
wersyteckie i uzy
ska ł tytuŁ dra fit'o
zofii. Sta rszv j!'O'o 
brat, książę '\vil
hellll. popeJnił tzw. 
mezalians. żeniąc się 
w roku H133. w Bo
nonii, z panną Doro
tą von Salviati. 

R z y m. (P A T). Agencja Stefan i 
komunikuje, Ż& pociąg, wiozący kancle
rza Hitlera, przybył we wtorek o godz. 
8-ej rano na granicę włosko - niemiec
ką w Brennerze. 

Na bog.ato udekorowanym dworcu 
powi t.ał kanclerza Hitlera ks. Pistoia 
w imieniu króla i cesarza, zaś sekre-

bernatora Rzymu ks. CoIIonnę. 
Następnie trasa prowadziła przez 

Drogę Ostyjską, Aleję Triumfów, koło 
Colosseum skręciła w Via deI Impero, 
skąd przez Plac Wenecki prowadziła. 
do pałacu kw irynalskiego. 

Po drodze orszak witany był przez 
wojska garnizonu rzymskiego oraz le-

Ksi eżn iczka [{ira 
jest młodsza córką 
wielkiego księcia ro
syjskiego Cyryla. gło
wy rodu Romano
wych i urodziła się 
w Paryżu w dniu 29 
kwietnia 1909 roku. 
Ojciec jej proklamo
mował się IV dniu 31 
sierpnia 1924 jako 
car wszystkich Ro
sjan; mieszka stale 
we F'rancji. Starsza 
siostra księżniczki 
Kiry, Maria, wyszła 
za maŻ w roku 1925 
za Niemca. Karola 
księcia Leiningen i 
mieszka stale w Ba-

Wyjazd Hitlera z Berlina w poniedziałek o godz. 17. 

warii. 
tarz p,artii faszystowskiej Starace w 
imieniu Mussoliniego. Jednocześnie 
wic3minister spr. zagr. Bastianini wi
tał przybywaję.cych ministrów nie

Uroczyste sp{}tk,anie Odbyło się ;rów-
ego Wilhelm, składa życzenia swojej sy- nież w Bolzano. 

księżn czce Kirze. lewej jej mąż, książę Ludwig Ferdynand, drugi Wzdłuż całej trasy podróży kanel. 
syn b. następcy tronu niemieckiego. Hitlera stoję. co 100 metrów członkowie 

p~ czym odbyła się, przy licznym- u- wraz z g<>śćmi do Doorn, gdzie odbę- milicji faszystowskiej. 
dziale gości uroczystość zaślubin we- dzie się 4 maja uroczystość zaślubin R z y m. (Tel. wł.). Kanclerz Hitler 
dług obrządku prawosławnego. w kościele ewangelickim. przybył do Rzymu we wtorek .wieczo-

Jako przedstawiciele domu Hohen- D o o r n. (PAT.) We wtorek przy- rem o godz. 20,20 na dworzes ostyjski, 
zollernów obecni byli: b. następca tr()-- byli do Doorn wnuk b. cesarza Wil- gdzie powitali go król włoski, Musspli
nu z małżonką., ks. Eitel Fryderyk, ks. helma, ks. Ludwik Ferdynand Hohen- ni i wybitni dostojniCY włoscy. 
Adalbert pruski, ks. August "VilheI'm zoIlern z małżonką. księżnl). lOrę., cór- Kanclerz Hitler z,ajął miejsce wraz 
i ks. Oskar. Ze strony panny młodej ką w. ks. Cyryla. "V Doorn odbędzie z królem w powozie dworskim, a or
wzięli udział w uroczystości w. ksią- się ślub wedle obrządku protesta:nc- "z,ak pojazdów królewskich, eskorto
żęt.a rosyjscy Dymitr, 'Vłodzimierz i kiego. Przyby!o 25 gości weselnych, l wany przez kir,asjerów ,powitany zo

.Cyr~: l. Prócz tego obecni byl,i królowa m. in. b. kronprinz i w. ks. Cyrr) ~tał przy bralJlie św. Pawła przez gu-

giony "czarnych koszul". Na placu 
przed pałacem kwirynalskim, gdzie 
kanclerz Hitler zamieszkał, odbyła się 
wielka manifestacja publiczna. 

R z y m. (PAT). Tutejsze koła nie
mieckie oświadczają, że · audiencja 
kanel. Hitlera u ojca świętego w Ca
stel Gandolfo nie jest przewidziana. 

Adm. Raeder 
na rewii floty włoskiej 

B e r l i n. (Tel. wł.). Naczelny _ do
wódc.a floty wojennej admirał Raeder 
udał się w dniu 3 m.aja na zaprosze
nie Mussoliniego do Włoch, gdzie bę
dzie obecny na ćwiczeniach floty mor
skiej, urzą.dzanych w Neapolu 5 maja. 



"e azi'elnlc. 'Poszczegolne azIelnIce 
po uporzą,dkowaniu kolumn, wyruszy
ły wyznaczonymi ulicami do kościoła 
katedralnego, gdzie została odprawio
na przez proboszcza katedry ks. Cesa
rza, uroczyst.a msza św. Kazanie wy
głosił ks. Siekiera. W prezbiterium 
zajęły miejsc.a władze Stronnictwa Na
rodowego z prezesem Z,arządu Główne
go Stronnictwa Narodowego adw. I{o
walskim i prezesem Zarzą.du Okręgo
wego Stronnictwa Narodowego w Ło
dzi adw. Szwajdlerem na czele. Świą
tynię po brzegi wypełnili członkowie 
Stronnictwa Narodowego. Cały plac 
Katedralny zalało morze głów. 'Vśród 
skupionej ciszy, wysłuchano mszy św. 
Potem t~'sią,czne tłumy po prostu z,a
lały pl. Katedralny i zaczął się formo
wać pochód. Na czele stanął poczet 
sztandarowy, za nim delegacje z wiel'l
cami, dalej silne oddziały straży po
rządkowej, a później już. niezliczone 
szeregi karnych członków ze sztanda
rami, proporcami i transparentami. 

8.000 W POCHODZIE 

O godz. 2,30 pochód, liczący 8.000 
osób, wyruszył z placu Katedralnego 
przy dźwiękach trzech orkiestr i skie
ro.wał się na ul. Piotrkowską, poprze
dzo.ny kompanią cyklistów. Kierow
nictwo nad całością pochodu spoczy
wało w rękach znanego działacza na
rodowego, byłego radnego Antoniego 
Czernika, który kroczył na czele po
chodu w otoczeniu adiutantów. 

Za strażą p.arządkową szli prezes 
Zarządu Głównego Stronnictwa Naro
dowego adw. Kazimierz Kowalski, pre
zes Zarządu Okręgowego Str. Nar. w 
Łodzi ·adw. Franciszek Szwajcllpr, da
lej prezes "Pracy Polskiej" Henryk 
Szulc i członkowie Zarządu Okręgowe
go Stronnictw,a Narodowego w Łodzi. 
Na czele pos?:czególnrrh grup zauwa
żyliśmy dM. Czesława Rostkowskiego. 
prezesa koła śróclmieście, na czele oCl
działu "Pracy Polskiej" wiceprezesa 
Bednarczyka itd. Ukazanie się pocho
du, a szczególnie wladz naczeln~' ch 
Stronicfwa Narodowego na ul . Piotr
kOWSkiej, zostało powitane przez ocze
kUją,cą publiczność okrzrka.mi na 
cześć adw. Kazimerza Kowalskiego i 
Stronnictwa Narodowe/w. oraz rzęsi
stymi oklaskami. I tak Już na całeJ 
trasie pochodu witała publiczność ma-

~:,.. -~ ... . . 
szeruJące s~eregI, darząc Je swym ser-
decznym uczuciem i obrzucając kwia
tami. Z pochodu padały spontaniczne 
okrzyki: "Precz z Żydami z Polski", 
"Polska dla Polaków", ,Precz z socjal
komuną", "Precz z wyzyskiem robotni
ków", "Precz z kapitalizmem żydow
skim", "Niech żyje Wielka Polska", 
"Niech żyje Roman Dmowski", "Niech 
żyje Stronnictwo Narodowe", "Niech 
żyje adw. Kowalski" - itd., które pod
chwytywała publ iczność. Ulice trzę
sły się po prostu od okrzyków. 

Gdy pochód znalazł się w dzielnicy 
żydowskiej, man ifestacje polskiej pu
bliczności wzmogły się niepomiernie: 
Publiczność dołączyła się do pochodu, 
lub kroczyła z nim chodnikami. Na 
pl. Wolności czoło pochodu zatrzyma
ło się. Kompania honorowa ustawiła 
się przed pomn ikiem Tadeusz.a Kościu
szki. Przy dźwięku hynmu narodowe
go, u stóp wielkiego JJohatera, złożono 
wieniec o barwach narodowych z mie
czami. Las rą.k wyrósł nad zamarły
mi w bezruchu ciszy szeregami, a po
tem z tysięcznych piersi wyrwał się 

Hvmn l\HodHh". 
" 'Pochód l:uszył dalej na pl. Hele
nowski, gdzie z udziałem ponad 12.000 
osób odbył się imponujący wiec. 

DEFILADA KARNYCH SZEREGÓW 
Na placu koło Helenowa odbyła się 

defilada, którą przyjmowali przedsta
wiciele władz Stronnictwa Narodowe
go z prezesem Kowalskim i adw. 
Szwajdlerem na czele. Postawa ma
szerujących oddziałów i karność, wy
wołały no\vą falę entuzjazmu. \Vielki 
pl. Helenowski z.a chwilę zapełnił się 
wielotysięcznnli tłumem. Okazało się, 
że wiełu ludzi oczekiwało tu przybycia 
pCH:hodu. Przed trybunami ustawiły 
się poczty sztandarowe, na trybunach 
zjawili się kierownicy Stronnictwa 
Narodowego. 

Rozpoczęło się uroczystościowe ze
branie. Pierwszy przemawiał adw. 
Szwajdler, powitany burzliwymi okla
skami. Mówca nawiązał do wieko
pomiJej konstytucji, nakreślił jej tło, 
wskazał na jej nieprzemijające warto
ści i przeszedł do omówieni·a dzisiej
szej sytuacji. Prezes adw. Szwajdler 
wskazał na te zadania, jakie stoją 
przed zorganizowanym Obozem Naro
dowym. 

wrch r.adiostacyJ, ufunaowanych przez ofwa!cIe ogo.lno-polskieJ 5-'feJ WySlawy n-
społeczellstwo łódzkie oraz innej Ilatellstycz~1eJ. . . 

. ' Otwarcia wystawy dokoonał wIcemm. 
brom. .. Argasiński w oobecności przedstawicieli 

O godz. 13 odbyła SIę na ul. PIotr: władz oraz świata filatelistyki. 
kowskiej 106 defilada przed władzaml Przed aktcm otwarcia wygłosił prze
państwowymi i dowódcą OK gel~. mówicnie prc~es komi~ctu organiz~cyjne
Thomme. Przecią"'nęły oddzi,ały wOJ- go wystawy l prczrs Zw. Stow. Fllate.li-

k .,.0. t P W stów w Polsce, płk Bałaban. W odpOWIe-
s owe.' m .. 1. r?wnl.ez mo orow~, . .., elzi zabrał glos wicemin. Argasiński, skła
orgamz~c.Je polwoJskowe, straz ~g~lO- dając w imieniu ministra i ,~lasnym gra
wa, polICJa, cechy ze sztandaramI lt.d., tulacje organizatorom wystawy i podkre
a na zakończenie samochody odkaz,a- ślając znaczny rozwój filatelistyki pol-
jące drużyn LOPP. Wielki entuzjazm skiej. .. . 
wywołała defilada oddziałów wojsko- Wystawa, zaJ~uJą~a ~vSZystk.le sale 

h 'l . t "ch kasyna, przedstaWia SIę ImponuJąc? za: 
wyc ,a szczego me zmo oryzowanJ •• równo por! względem rozmiarów, Jak l 

O godz. 14 w gma.chu Urzęd~ Wo]e- treści. Obejmuje ona wszystkie dziedzi
wódzkiego, odbyła SIę dekoraCja orde- ny filatelistyki i historii poczty. 
rem Odrodzenia Polski oraz Złotym i 
Srebrnym Krzyżem zasługi 83 osób. 
Orderem Odrodzenia Polski zost.ali od
znaczeni ks. pr~rat Pogorzel ski z Sie
radza, inspektor pracy inż. Wyrzykow
ski, oraz prezes Stowarzyszenia Kup
ców Chrześcijan Fidler. 

'Vieczorem odbyła się manifest.acja 
w teatrze dLa żołnierzy oraz członków 
robotniczych organizacyj, 

W 17 rocznicę 
powstania śląskiego 

Katowice. (Tel. wł.) W 17 rocz
nicę trzeciego powstania śll;l.skiego od
prawiono w kościele garnizonowym w 

l Kato.wicach uroczyste nabożeństwo ża
[ lobne za dusze poleglych w wnlkach 

o niepodległość Śląska povystańców. 

Ważne dla ilrzy jeżdżających 
na Targi do Poznania 

Dyrekcje OkI'. Kolei Państwowych 
w Poznaniu informuje, że podróżni u
dający się na Targi Poznańskie z miej
scowości, w których z.abrakło kart u
czestnictwa, mogą przyjechać do Po
znania bez tych kart. 

Na podstawie okaz.anego biletu ko
lejowego będą. mogli oni wykupić na 
dworcu w Poznaniu karty uczestnic
twa, uprawniające do bezpłatnego 
wstępu na Targi i do 75 pct zniżki ko
lejowej w drodze powrotnej. 

Pryszczyca u ludzi! 

Skazanie bandyty 
O l k u s Z. (Tel. wł.). Są,d Okręgo.wy 

w Sosnowcu, na sesji wyjazdowej w 
Olkuszu, rozpatrywał sprawę głośnego 
bandyty Aleksandra Wojdygi, który 
w sierpniu ub. roku dokonał włama
nia w celach rabunkowych do mie
szkania zamożnego gospodarza w L&
nach Średnich - Wiślaka. 

Podczas napadu doszło do strzela
niny, w której Wojdyga, strzelając do 
napadniętych, zastrzelił swego wspól
nika Dłużniaka. Są,d skazał bandytę 
na 2 lata więzienia. 

Wybuch W laboratorium 
G o I' l i c e. (Tel. wł.). W Gliniku 

Mariampolskim w rafinerii nafty "Gal
kar" nastąpił w laboratorium wybuch 
gazów. Wskutek eksplozji powstał 
pożar, który jednak w krótkim cz.asie 
został ugaszony. 

Z lrł' oratorium wyrzucony został 
siłą wybuchu robotnik Szufnara, któ
ry doznał ciężkich poparzeń. 

Wystawa w Glasgow'· 
Glasgow. (PAT.) Król angielski 

Jerzy VI dokonał uroczystego otwa~ 
cia wystawy imperialnej w Glasgow, 
w obecnośri stutysięcznych tłumów. 

Parze królewskiej ludność szkoc
kiej stolicy zgotowała entuzjastyczne 
powitanie. 

Wielkie przemówienie prezesa 
adwokata Kowalskiego 

S war z ę d Z. (Tel. wł.). Na tere
nie m. Swarzędza zanotowano przypa
dek pojawienia się pryszczycy u ludzi. 
Mianowicie dr K. Kosmala ze Swarzę
dza stwierdził u dwuletniej Marii Mar
kiewicz pryszczycę, potwierdzoną przez 
komi~ję lekarzy poznańskich w skła
dzie dra Wierusl-a i dra weter. Mi
łosia. 

Podczas otwarcia wystawy król wy
głosił przemówienie, w którym o. 
świadczył m. in., iż wystawa stanowi 
olbrzymie przedsiębiorstwo imperial
ne, będące symbolem współpracy na
rodów imperium brytyjskiego. Wysta
wa wytworzy sposobność spotkania 
się ludzi różnych narodowości, którzy 
b.ędą mogli poznać na wzajem swoje 
poglądy i zagadnienia, co winno sprzy
jać porozumieniu pomiędzy naroda
mi. 

W chwili otwarcia wystawy bate
ria artylerii dała salwę honorową -
21 wystrzałów. Podczas uroczystości 
dokonała lotu nad terenami wystawo. 
wymi eskadra samolotów. 

Z kolei wszedł na mównicę prezes 
adw. Kowalski, powitany burzą okla
sków. W płomiennym przemówieniu 
naszkicow.ą.ł dzisiejszą, sytuację, prze
ciwstaw1ając ją sytuacji naszych są
si,adów, którzy zbrojni w nacjonalizm, 
wykazu.ią swą siłę eksp,ansywną i zdo
bywaj dla swego narodu nowe tereny. 
"I my musimy się zdobyć na ekspan
sję, i my musimy stać siQ wielkim na
rodem, - mówił prezes Kowalski
ale nie dokona tego dzisiejszy regime, 
mimo jego ciągłych zapowiedzi. Bo cóż 
reprezentują w Polsce ci, którzy dziś 
rządzą! Dość przypomnieć znamien
ne słowa wicepremiera Kwiatkowskie
go, wypowiedziane w mowie katowic
kiej, że gdyby w Polsce przeprowadzo
no plebiscyt, to obecny reżim poniósł
by w spo.łeczeństwie polskim niesamo
witą klęskę. A mnie się zdaje - ciąg
nI dalej prezes Kowalski, - że znala
zł,aby się jednak w Polsce grupa spo
łeczeństwa, która by się opowiedziała 
z.a stanem obecnym. To są Żydzi". Da
lej prez. Kowalski omówił rolę robotni
ków w przyszłej Polsce. \Vskazał na 
stanowisko, jakie nal eży się rodzinie, 
podkreślił rolę polskiej twórczości w 
k,ażdeJ dziedzinie naszego życia. "Jeśli 
się mówi o stałych czynnikach w pail
stwie; - mówił dalej prezes I{owalski, 
- to nwże być mowa o jednym: rządcą 
i władcą p.aństwa polskiego jest naród 
polski, ale nie w znaczeniu konstytu
cji marcowej (sumy jednostek) i nie w 
znaczeniu konstytucji kwietniowej (bez 
różnicy pochodzenia, wyznania i naro
dowości, zbiór obywateli), ale naród 
jako jedność, duchowy organizm poli
tyczny. Konstytucj.a kwietniowa z.a 
stały czynnik polityczny w Polsce u
znana być nie może. 

Z zaSady: władcą państwa polskie
go - naród polski, wywodzi się najka
pitalniejszy problem dzisiejszej rze
czywistości: konieczność rozwiązania 
kwestii żydowskiej. Zjednoczenia na
rodu nie osiągnie się ani przez l1oama
,,,,,ianie, ani przez wołanie o zgodę. Na
ród skupia się około jasnego programu 
i skrytalizowanego obozu ideowego. 
IHo godzi się na z,asadę: 1) państwa 
narodowego, 2) panowania zasad mo
ralności katolickiej w życiu publicz
nym i prywatnym, 3) silnej armii, ja
M zlIro~eso f&mieuia n.a.rodu, 4) zdro-

wego ustroju gospodarczo którego ka
mieniem węgielnym jest z.asada upo
,,·szechni.ani,a własności, 5) niezwłocz
nego pozbawiania Żydów praw poli
tycznych, a następnie usunięcia ich z 
terytorium państwa polskiego, ten mo
że l ir:zyć na plf,yodzenie konsolid.acji. 
'V t~'m miejscu mówca rozwinął każdą 
z tych z,asad. "Ale nie tylko wystar
czy wyznaw.ać ten problem, - mówił 
dalej adw. Kowalski, - trzeba well 
wierzyć i rozpocząć swym życiem pry
watn~'m i publicznym realiz.ację tych 
zasad. \Vszystko inne musi być uzna
ne z.a manewr taktyczny, obliczony dla 
osią,gnięcia doraźnych celów politycz
nych. Ci, którzy rządzą Polską swoją 
dotychcz.asową dzi,ał.alnością dali te
mu dowód. Nie przez wybory piQcio
przymiotnikowe polsko - żydowskie do 
samorzą,du i parlamentu prowadzi dro
ga do wielkości narodu i pailstwa, ale 
przez codzienną twardą walkę o z.asa
dy wyżej nakreślone. Krew poległych 
w walce o narodowe państwo, krew 
Wacł.awskiego, \Vieśniaka, Bujaka i 
K~dziorr, obowiązuje. Kto , ... ol,a dla 
celów aktualnych przedsięwzięć poli
tycznych: "zgoda, zgoda, zgoda", za
pominając ó tych rzeczach, to my wo
łamy: "w,alka, walka, walka aż do 
zwyciQstwa". 

Głębokie i porywające przemówie
nie prezesa Kowalskiego zostało na
grodzone niemilkn~cymi oklaskami i 
okrzykami na cześć przywódcy Stron
nictwa N.arodowego. 

Z kolei przemawiał prezes "Pracy 
Polskiej" Szulc i były radny narodowy 
Czernik. 

'Vielką manifestację narodową za-
kończono odśpiewaniem "Roty" i 
,.Hymnu Młodych". 

Choroba objawia się podobnie jak 
u zwierząt. Następuje wysoka gorącz
ka, utrat.a apetytu, ustami idzie ślina, 
a przede wszystkim na błonach śluzo
wych jamy ustnej tworzy się rozległe 
owrzodzen ie z obrzękiem. 

Choroba przeniosla się z ojca, który 
dozorował chore krowy. Chorobę ową 
leczy się przez pędzlowanie jamy ust
neJ środkami dezynfekcyjnymi. 

Chcieli żeby Zdjął kapelusz 
przed pochodem socjalistów 

J( rak ó W. (Tel. wł.) W czasie 
pochodu socjalistycznego w Krakowie 
zaszedł przykry incydent, który wywo
łał ogólne oburzenie w mieście. 

Gdy pochód socjalistów przeChodził 
ulicą Dunajewskiego, nadszedł prof. 
U. J. l{rzyżanowski WM.Z z żonę. W 
pewnym' momencie podeszło do niego 
kilku osobników i zażądało zdjęCia ka
pelusza. Gdy prof. Krzyżanowski od
mówił temu niesłychanemu żądaniu 
zdjęcia kapelusza przed pochodem so
cjal ist,rcznym, jeden z osobników u
derzył go silnie w głowę, tak że ude
rzony up.adł na ziemię. Dopiero inter
wencja przechodniów położyła kres 
zajściu. 

Profesora przeprowadzono do bl'la,
my jednego z domów, po czym dopie
ro udał się do swego mieszkania. 

Rektor Szafer 
podał się do dymisji 

Kra k ó w. (Tel. wł.). Jak podaje 
"Siedem Groszy", rektor Uniwersytetu 
Jagiellońskiego, prof. Szafer, podał się 
do dymisji po powrocie z konferencji 
rektorów szkół wyższych w Warsza
wie. 

Wiadomość o ustąpieniu rektora 
Ł ó d ź, 3. 5. - Wczoraj odbyły się Szafera wywołała wielkie wrażenie 

również uroczystości 3-majowe zorga- wśród profesorów i młodzieży. 

Obchód Komitetu Miejskiego 

nizowane przez Komitet Miejski. Co było powodem tej decyzji - na 

HeUum W Brazylii 
R i o ci e J a n e i r O. (P A T.) Z Bello 

Horizonte donoszą, że niemiecki ba
dacz HitzleJ' Józef zll31azl w municy
piach Pomha Tocandins tak wi~lkie 
ilości gazu heliurn. że rywalizownć one 
mogą z ilościami dysponowanymi 
przez Stany Zjednoczone. Sowiety i 
Kanadę· Dalsze poszukiwania trwają.. 

A kiedy u nas? 
w i e d e 11. (Tel. wł.). W ponie

działek otrzymali wypowiedzenie 
wszyscy redaktorzy Żydzi, pracujęcy 
jeszcze w redakcjach pism wiedeń
skich. 

Odkryto pokłady manganu 
Koń s k i e. (Tel. wł.). Polski prze

mysł górniczy w Blizynie odkrył na 
terenach nad Nidą, w powiecie piil
czowskim, pokłady rudy manganowej. 

\Vstępna analiz.a próbek wykazał& 
zawartość 59 i pół pct manganu. 

Granat wybuchł 
w rękach Chłopca 

C z e r n i o w c e. (Tel. wł.). W Tur
nu-Severin 16-letni Jerzy Sefanescu 
znalazł na polu granat, pochodzl)cy z 
wielkiej wojny. 

Granat wybuchł w rękach chłopca, 
z.abijając go na miejscu. 

Złożenie 
listów uwierzytelniających 

War s z a w a. (Tel. wł.). Złożenie 
listów uwierzytelniających przez am
basadora Rumunii Rysz.arda Roanso
visci nastąpi w połowie maj,a. (w) 

O godz. 10 w katedrze św. Stanisła- razie nie wiadomo. 
wa !{ostki, odprawił nabożeństwo J. E. Prze" dr. . 
ks. bi~kup Jasi~ski. Również dwie Ogólno-polska Jaz SmlerCI 
msze sw. odpraWIOne zostały na ze- •• L i z b o na. (Tel. wł.). \V okolicy 
wnątrz, po obu stronach katedry, przy wystawa filatelistyczna Viana Castello najechał pocią.g nA 
ołtarzach polowych. . l War s z a wa. (Tel. wI.) 'We wtorek pr~ej~źdz~e kolejo~Yn: na aut.o~ar. Z~ 

Na Placu Katedralnym odbyła Się o godz. 10 w salach kasyna garnizonowe- o.so.b pOnIosło śmlerc, ci 19 CIęZSZ~ l 
Uroczystość wręczenia wojsku 2 polo- go przy al. Szucha odbyłó się uroczyste ł IzeJsze rany. 



Wojska naroduw zdobywaj~ Hiszpanie 
Nowe działania wojenne - Dotychczasowe zdobycze - Anarchia w "czerwonej" 

M a d ryt. (Tel. wł). Korespondent 
agencji Havas.a donosi z frontu, że 
wojska narodowe podjęły od Teruelu 

GEN. ARANDA, 
którego korpus 
działa w prowin

cji Castello. 

pod miastem A
Haga ofensywę. W 
działaniach wo
jennych wzięła 
przede wszystkim 
udział al'tyleria 
i lotnictwo bom
bardujące. 

Mimo niesły-
chanie intens.) w
nej akcji wojsk 
narodowych ude
rzenie na pozycje 
"czerwonych" nie 
dały rezultatów. 
Czołgi i piechota 
narodowa skiero
wały wobec tego 
atak ku dolinie 

Branche na wschód Alambra. Wojska 
"czerwone" przystąpiły do kontrofen
sywy i zdołały się usadowić na linii 
Cola do Alto i Veritice Sananton w po
bliżu drogi Aliaga - Morade - Rubielos. 
Wojska narodowe po niezwykle krwa
wym kontrataku zdołały wyprzeć "czer
wonych" z zajętych placówek i zatrzy
m.ały się na tych punktach. 

W obecnej sytuacji wojska narodo
we zajęły około 330.000 km kw. Pod 
rządami "czerwonymi znajduje się 
175.000 km kw. W rękach wojsk naro
dowych znajdują. się prowincje: Sevil
la, Kadiks, Huelva, Kordowa, Grenada, 
Malaga, Badajoz, Toledo, A vila, Sego
via, Burgos, San tan der, Logrono, So-

stolicy . 
ria, Teruel, Saragossa, Huesca, Pam
peluna, Vitoria, Bilbao, San Seba
stian, Leon, Zamora, Salamanka, Val
ladolid, Palencja, La Coruna. Lugo, 0-
rense, Pontevedra, Oviedo, Palma na 
Majorce, Santa Cruz, Las Palmas i Le
rida. Pod rządami wojsk narodowych 
znajduje się ogólem 36 prowincyj, w 
ręk,ach zaś ,.czerwonych" 14. Poza tym 
pod rządami wojsk n.arodowych znaj
duje się pl'Otektol'at w Maroku hi
szpallskim oraz kolonie Infi, i Gwinea. 
Spośród wysp hiszpańslcich wszystkie, 
za wyjątkiem Minorki na Balearach, 
znajdują się \V ręk,ach wojsk narodo
wych. 

Wśród kore-
spondentów za-
granicznych prze
waża opinia, ż~ 
los "czerwonych 
jest przesądzony. 
Sukcesy wojsk 
gen. Franco zmie
rzają systema
tycznie do Iikwi
dacj i "czerwo
nych" gniazd 0-
poru. '\Y związku 
z tym przypomi
nają poszczegól
ne f,azv działa!'l 
wojenn)' ch armii 
gen. Franco. 

GEN. MOSCARDO 
którego korpus 

działa na półnor 
od Leridy 

\Yedlug zesta
wień wojska narodowe zdobyły po ko
lei, najpierw Maroko (18 lipca 1936), 
Burgos (19. 7. 36), Sevilla (19. 7. 36), 1-
run (fr.-9. 36), Toledo (27. 9. 36), Oviedo 

Inspekcja' w samochodach pancernych 
Nowe akty gwałtu i terroru te Palestynie 

Jer o z o l i m a. (PAT.) W całej Zapora ta wysoka na 3 me~ry i si~-
Palestynie zaznaczyła się ponowna fa-/ gająca na 7 111 w głąb ziemI, będZle 
la terrorystycznych zamachów na osie- miala 80 km d/ugości, a koszt jej wy-
dla, autobusy i linie kolejowe. W licz- nosić będzie 100 tys. funtów. . 
nych miejscowościach uległy przerwa- Trzej policjanci arabscy, ral~n~. w 
niu połączenia telefoniczne. czasie napadu na posterunek POlICJI w 

Wzrost działalności sabotażowej Assour zmarli w ciągu nocy. 
przy:pi~.ywan~ jest ogólnie ~r~~byciu Ogółem wi~c zabito 9 policjantó.w, 
k.omlsJl ~odZlału ~alestyny, ktorą pod czyli calą załogę posterunku. Oddzla
SIlną eskortą WOJSkową,. z.aopatrzona ły wojskowe i policja w dalszym cią
~ samochody pan~e~~ l hC1:ne kara- gu poszukuja sprawców napadU. 
bmy maszyone obJezdza kra]. • . 

Prasa arabska. w gwałtowny spo- Jer o z o l i ma. (PA'f): '" z,nązku 
sób zwalcza realizację projektu zam- z wymordowalliem załogi posterunk.u 
knięcia północnej granicy Palestyny poliCYJnego pod Assour . dokonano 60 
płotem z drutu kolczastego, naładowa- aresztowań. '\" NazarecIe 'l;ysadzono 
nego elektrycznością. dynamitem 7 domów. 

E 

Dlaczego Anglia uznała cesarstwo etiopskie 
Sprawa Abisynii a Hisf/tpania - Pou'sf/techne US1)okojenie 

na prf/tysf/tlość 

L o n d y n. (Tel. wł.) Premier 
Chamberlain wygłosił w Izbie Gmin 
przemówienie w sprawie ostatnich ro
kowań angielsko-włoskich i układu 
między W. Brytanią i Włochami, pod
pisanego w Rzymie, w którym m. in. 
powiedział, że uznanie podboju Abisy
nii przez Włochy jest oczywiście rze
czą suwerennej decyzji każdego pań
stwa. Jedyną. okolicznością., która mo
ralnie uspraWiedliwia to uznanie, jest 
powszechne uspokojenie w przyszło
ści. To powszechne uspokojen ie jest 
niemożliwe bez załatwienia sprawy hi
szpaIlskicj i' dlatego właśnie załatwie-

nie tej sprawy jest wa.runkiem wejścia 
w życie układu włosko-brytyjskiego. 

Gdy Francja zdoła pomyślnie za
łatwić swe sprawy z Włochami i za
wrzeć podobny układ, jaki my zawar
liśmy - b~dzie to krok naprzód na 
drodze rozjaśnienia horyzontu euro
pejskiego. Nie tylko Francja wypowie
działa życzliwą ocenę układu brytyj
sko-włoskiego. Państwa bałkallskie 
przesłały nam gorące powinszowania 
a prasa europejska z jedynym wyjąt
kiem przyjęła układ przychylnie. Pre
zydent Roosevelt również wykazał 
przychylne zainteresowanie układem. 

19 osób i klejnoty 
wartości 12 milionów franków 

~gi'l1e.lo te katastrofie lotnicf/tcj pod BJ'indisi 

R z y m. (Tel. wł.) Jak już donosi
liśmy, koło Brandisi uleg-ł katastrofie 
samolot, ł{Ursujący na linii Tirana
Rzym. \V katastrofie tej poniosło 
śmierć 19 pasażerów. \V Neapolu od
był się pogrzeb ofiar katastrofy. 19 tru
mien, pokrytYCh sztandarami ° bar
"'arh włoskich, przenieśli faszyści na 
cmentarz w Formia. Sekretarz fede
ralny partii faszystowskiej dokonał u I 
wrót cmentarza apelu ofiar katastrofy. 

Jak donoszą "Da n zig-E'l' Neueste 
N~('lli·l('hlel1 ·' . \\'~l'ód ofiar katastrofy I 

znajduje się kierown ik gdaI1skiej po
licji politycznej Groetzner. 

'\V cza'sie katastrOfy samoloto"'ej 
zginęły bez śladu klejnoty wartości 

12 milionów franków, należące do jed
nego z jubilerów paryskich. 

Klejnoty te przywiÓZł on do Tira
ny, aby umożliwić królowi albailskie
mu dokonanie wyboru prezentu ślub
nego dla żony. Ogólnie przypusz'czają, 
że klejnoty uległy zniszczcniu podczas 
pożaru, który wybuchł po wypadku 
samolotu. 

GEN. V ARELA, 
zwycięski wódz 

armii narodowei. 

(17. 10. 36), Mala
ga (8. 2. 37), San 
Sebastian (19. 6. 
37), Gijon (;Z1. 10. 
37), Teruel (22. 2. 
38), Huesca (23. 3. 
38), Lerida. (3. 4. 
38) i Vi naroz (15. 
4.38). 

Z Barcelony do
noszą., że zarów
no w stolicy I\:ata
lonii, jak i w 1\1a
dryci e odczuwa 
się wielki brak 
amunicji jak 
środków żywno
ściowych. Przewi
dziane transpor

ty żywności z Murcji dotąd nie nade
szły. Ludność miast, znajdujących 
się pod rządami "czerwonych", demon
struje przeciwko tym rządom i doma

Gen Franco osobiście kieruje działa. 
niami wojennymi na {roncie aragoń .. 

skim. 

wzmożenie działań wojennych i podję
cie gwałtownej ofensywy, która dopro
wadzi do zlikwidow,ania rządów "czer
wonych" w Barcelonie. 

ga się poddania WOjskom narodowym. Mina w dzielnicy uniwersy. 
Oficerowie i emisariusze sowieccy, łeckiej w Madrycie 
kió.rzy tak doniosłą roltodgrywali yv Madryt. (PAT). W ciągu nocy, 
wo}s~a{:h. "c~erwo~ych, opuszczają ubiegłej wojska rządowe wysadziły. 
pOSpleSZl1le Hlszpal1lę· • minę w dzielnicy uniwersyteckiej .. 

'\Vojska narodowe, które po gwał- Część instytutu przeciwrakowego zo
towne.i ofensywie doszły do morza i od- stała zburzona. Ruiny gmachu zm" t.a
ci~ły Barcelonę od '\Valencji, przystą- ły natychmi.ast obsadzone przez mili
piły obecnie do wyrównania frontu i cjantów. Gwałtowne natarcia po
stworzenia baz na swych tyłach. W wst.ańców, usiłujących odbić utracone 
najbliższych dniach przewidziane jest stanowisko, zostały odparte. 

W ciągu ostatnich 2 miesięcy zabrano 20000 km kw. 
Saragossa. (PAT). W chwili 0-

becnej obie walczące strony koncen
trują swe działania w dwóch zasadni
czych punktaCh: na wysuniętych pla-· 
cówkach pod Teruelem i wzdłuż wy
brzeży śródziemnomorskich. 
T '\Yoj ska gen. Franco, po szczęśli
wie przeprowadzonej operacji pod AI
fambra i dotarciu oddzialów galicyj
skich do mol'z..1., znacznie skróciły li
nię frontu, która przed tymi operacja
mi ciągn~ła się na przestrzeni 125 km, 
a obecnie skróciła się co najmniej do 
80. \V poszczególn~'ch punkt.ach tego 
·odcink.a ,yojslw rządowe bronią się za
cil;'cie, 111imo to jcdnak doskonałe tak
t~-cznemal1ewr~wojskgen.Fr.anco 
zmuszają jc do odwrotu. 

Zdaniem miarodajnych czynników 
powst.allcz~- rh, oddziały rządo,ye na 
wsz~-stkich frontach rozporządzają do
brym materiałem bojo,,·.\·m - posi,ada
ją pot~ŻJlą art~·lel'ię. dostatecznc ilości 
samolotów i czołgów, jednakże akcja. 

poszczególnych rodzajów broni nie 
jest skoordynowana, a dowództwo nie 
stoi na tej wysokości, jakiej wymaga. 
materiał ludzki, którym rozporz~dza. 
Odwaga wojsk rządowych i jej nieje
dnokrotne poświęcenie nie wystarcza
ją, by przeciwst.awić się nieustannym 
manewrom okrążającym wojsk gen. 
Franco. Tym właśnie manewrom po
wstańcy zawdzięczaj swe ostatnie suk
cesy. 

Ostatnie niepogody wstrzymały dzia
łania bojowe. Ten chw'iIowy spokój 
jest bardzo potrzebny wojskom gen. 
Franco, guyż trzeha to wziąć pod uwa
wr;, w cigu -ost.atnich dwóch mIesięcy 
pOWStal1CY zdobyli teren 200 km długo
ści i 100 szerokości t.ak, że dalsze szyb
kie posmyanie się naprzód odbiłoby 
się na organiz.acji tyłów. Poza linią 
frontu tnya ożywiona al{cj,a organiza
cyjna i czynione są pośpieszne przygoa 
towania do d.alszych z,akrojonych na 
nie mniej szą skalę działaI1 bojowych. 

Fran[ia dąży do naprawy stosunków 
P a ryż. (PAT) '\Y dniu 2 bm. pod- \Vreszcie ost.atnia grupa dekretów 

pisany został szereg dekretów, mają-/ zmierz·a do stopniowego uzdrowi.enia. 
cych na celu zapoczątko\vanie dzieła struktury budżetu oraz do jego zrów
odbudowy go 'poclarczej Francji. De- noważenia. Ma to być osiągnięte w 
krety te dadzą się podzielić na kilka drodze: ostrej kontroli przyznawania i 
grup. wykorzystywania kredytÓIW oraz wy-

Do grupy pierwszej na leżą zal'zą.- konania budżetu. \Vprowadzenia wy
<Izenia, mające na celu popieranic pro- jątko\\'ej daniny, wprowadzenia dodat
dukcji, a w szczególności ruchu illwe- kowego pocl,atl{u od zysków przedsię
stycyjnego. Na ich podstawie przed- bim'st."" pracujących dla obrony na
sięwzi~te więc zostaną posunięcia, rodov,.' ej. 
zmieroojące do ożywienia budownic- \Vsz~'s tkie dekrety zostaną stopnio
twa mieszkaniowego w mieście 'i na wo opublikowane, poczyn,ając od dni,a. 
wsi. \V tym samym kierunku pójdzie 3 bm. 
akcja burzenia stan'ch domów. Dla 
poparcia inwestycyj przemysłow~'ch 
przewidziane są ulgi podatkowe. Po
dobnie zastosowane zostaną ułatwie
nia i ułgi, mające na cclu oż~r wienie 
eksportu. Dalsze dekrety, należą.ce do 
tej grupy, popierają budownictwo mor
skie, przedłużają przepisy o pomocy 
dla budownictwa okrętowego, oraz 
zwracają specjalną uwagę na popiera
nie rozwoju rzemiosła. '\"reszcie osob
ny dekret za"'iera przepisy dla popie
rania turntyki we Francji. 

Grupę· drugą st,ano,,'ią dekrety, do- I 

tyczące organizacji pracy i regulu.iące 
zagadnienie natury socjalnej. Proble
my, objęte tą. grupą, są następujące: 
nauczanie fachowe i przygotow.anie 
kadr wykwalifikowannh robotników, 
złagodz~nie przepisów· o 40-godzinn~'m 
tygodniu pracy, organizacja bezpie
czeństwa pracy, ochrona krajowych 
rąk roboczych. 

Do trzeciej grupy należą dekrety o 
organizacji i r07,szerzeniu kredytu. Ma
ją one na celu: l'ozsze·rzenie obrotu 
kredytowego w drodze ulat\yień natu- I 
ry fiskalnej, mobilizację kredytów dla 
finansowania rynku publicznego, ułat-I 
",ienie go"po(lał'o\\'nl ~i n w 'drodze PI'ZY
mu ' owej akcepLacji rat. 

Francja usuwa 
ni.emiłych cudzoziemców 
P a l' y ż. (P AT.) Dekre-t w sprawie 

zarządzeIl policyjnych wohec cudzo
ziemców, zatwierdzony na wczoraj
szym posiedzeniu rady ministrów, 
przewiduje, że wszyscy cuozoziemcy, 
prz-ehywają.cy na fra.ncusk\111 teryto
rium nielegalnie, mają. w ciągu mie
siąca albo zalegalizować swój pobyt, 
albo opuścić Francję. 

Emigranci polityczni, którzy nie 
mogą powrócić do swych krajów, bę
dą mogli wystosować odpOWiednie 
prośby do ministerstvl'a spraw we
wn~tl'znych. Cudzoziemcy, przebywa
jący legalnie, a których pohrt we 
Francji jest niepożądany, będą. o za
mierzonym wysiedleniu zawczasu za
wiadomieni. Decyzja w tej sprawie 
będzie należala do ministra spraw we
wl1Qtrznych. Zwiększono l<rcc1yty, PC}
zlawają.ce na skuteczniejsz~). kontrolę 
cudzoziemców na granicach i we
wnątrz kraju oraz wyznaczono specjal
ny kredyt w kwocie 5 milionów fran
ków n" (Jrlqtnwianie elf) !"1·2.l1 i rV cudzo
ziemców pozba\'::ol"'[ 11 ,:['(' 1l;.1'V 

" 



Kultura rolna na Litwie kl'·zakami i zarzucone różnym bala
stem. Zamienianie tych obszarów na 
ziemię uprawnę. dałoby państwu wiel
kie możliwości. Rząd dotychczas w 
tym kierunku nic nie zrobił. Może nie 
posiada ku temu fu nu uszów. Być mo
że, że umyślnie zostawia tę 1'obot<) dla 
przyszłych pokolei1, bo wiadomo, że na 
Litwie przeludnienia nie ma. 

Rozruchy na Jamajce 
L o n d y n. (P AT). Reuter donosi 

z Kingston na Jamajce, że policjanci, 
którzy udali się na podrniej Ide pl~n
tacje w celu aresztowania przewódcow 
strajku, zost.al i za,atalwwa.l1 i . przez 
tłum, zlożony z tysi}!ca stl'.aJkuJą~rc~1. 
Policjanci zostali zmuszeni do uzycla. 
broni. Czterech strajkujących zostało 
zabitych, 7 rannych. Strajkuj~cy pod
pal ili plantację na prze trzo111 około 
1500 akrów. 

(Od własnego koresp ondent.a "Orędownika"). 
K o w n o, VI' kwietniu. 

Rolnictwo na Litwie jest podstawą 
hytu narodu. Z ziemi Litwin czel'pi~ 
wszystko: rolnik utrz~· manie, robotnik 
zarobek, rząd podatki itd. Kraj nil~ 
.posiada innych bogactw, jedynym źró
dłem bogactwa jest ziemia. Litwin ko
cha ziemię, jest do niej szczególnie 
przywiązany, widzi w niej spuściznę 
przodków. Długo się zastanawia, nim 
się zdecyduje na jakąś zmianę w roli. 
Chciałby mieć swój kawał ziemi ta
kim, jakim był za życia ojca i prze.d 
jego bytowaniem. Jeśli musi usunąć 
drzewo, będące przeszkodą dla oracza, 
czyni to z największą niechęcią. Znane 
jest powiedzenie litewskich rolników: 
Nie sadziłem drzewa, to też i rąbać go 
nie będę. 

:Rolnik litewski, jak widzimy. jest 
konserwatywny. Pomimo tego stwier
dzić należy, że jego konserwatyzm już 
dostał w łeb. Ustępuje on coraz bar
dziej pod wpływem konieczności. Rol
nictwo idzie naprzód, modernizuje się. ° tę modernizację stara się usilnie 
rząd. Na obszarach, uzyskanych drogą 
reformy agrarnej, zakłada wzorowe 
gospodarstwa. Oddaje je w ręce facho
we. Zaś tam, gdzie jednostki są zbyt 
małe, by tworzyć gospodarstwo wzoro
we, fachowcy wykonują nadzór nad 
kilku gospodarzami. Reforma agrarna, 
która wcale nie jest ukończona, robi 
eksperymenty. Niektóre dają efekt 
ujemny, jednak większość prób, przy
znać trzeba, dała dobre wyniki i znacz
nie podniosła kulturę rolną. Dużo też 
zawdzięcza się spółdzielczości, zwłasz
~za kredytowej i budowlanej, która 
Jest doskonale zorganizowana i docie
ra do najbardziej zaniedbanych okolic. 

Tylko eksperyment rządu z lasami 
musi budzić zastrzeżenia. Kto miał 
sposobność przejechać Litwę wzdłuż 
i wszerz, stwierdził naocznie, że rząd 
niszczy lasy. Na każdej stacji leżą góry 
drzewa, przeznaczonego na wywóz. La
sy zostały niet?lko przerzedzone. W 
znacznej części zniknęły z powierZChni. 
Nie ma człowieka, który by tę gOSl :>-

darkę pochwalał 
Oprócz ziemi uprawnej, którą rząd 

otacza szczególn;;t troską, mamy w Li
twie dużo ziemi, leżącej odłogiem, 
której nigdy Il ie dotknął pług. Są to w 
znacznej części moczary, porośnięto 

• 
BALTICUS. 

Bluźniercze "wyznanie wiary" Nowe zajście 
japońsko-angielskie Tf1ypo1cied~i pr~ywódców hitlerowskich U'y'lws~qce nFuh"rera" 

do r~ędu bóstwa s z a n g h a j. (pAT.) Na szosie 
nankii1skiej wybuchła bomba, rzu~o
na przez nieznanych sprawców na Ja
poński samochód ciężarowy. Jedena
stu Chińczyków odniosło rany .. W~pa
dek zdarzył się w pobliżu b;yt~Jsk~ego 
posterunku policji. 6 japons~~ch zan
darmów weszło do kancelanl poste-
runku. Wladze brytyjskie założyły 
protest przeciwko naruszeniu przez Ja
pończyków obszaru kontrolowaneFio 
przez Anglików, żądając wycofama 
żandarmów. 

B e r I i n. (KAP.) Znany z wystą.pień 
przeciw chrześcijańlo>.\wu Julius Strei
cher obwieszcza ' ... e Frankfurcie nad 
Menem: "Bóg pobłogosławił Adolfowi 
Hitlerowi i jego dziełu, Bóg był i jest 
z tymi, o których się często mawiało, 
Ż e n i e m aj ą w i aryl Bóg był z na
mi i Wodzem!·' 

Jeszcze dalej idzie przywódca fron
tu pracy Ley mówiąc w Bonn: "Na tej 
zie.mi wierzę jedynie w Adolfa Hitlera. 
\Vierzę w niego oraz w Boga i Pana, 
który mię stworzył i nami kieruje, i 
wierzę, iż Bóg ten zesłał nam Adolfa 
Hitlera". 

Marszałek Goring w mowie wygło
szonej 8 kwietnia w Berlinie mówił, że 
połączenie Austrii z Rzeszę. "było mi
sją zwierzoną Wodzowi przez Opatrz
ność" i "dlatego Hitler urodził się w 
Austrii". 

Koroną jednak wszystkich bluź
nierstw są. chyba nast~pujące słowa w 
"Deutsche Volkskirche": "W Niem
czech 20. wieku pięść Adolfa Hitlera 
stała się pięścią bożą, a żołnierze Trze_ 
ciej Rzeszy wkraczający do Austrii są 
obrońcami Boga. Dlatego. kto W imię 

I jakichkolwiek teologij z nami się nie 
połą.czy, popełnia grzech ciężki"_. itd. 

Kryzys kolei w Stanach Zj. 

T akłvka Rzeszy Niemieckiej 
Nowy Jork (ATE). Zjazd deleg~

tów i39 towarzystw kolejowyc~1 w Chl: 
cago postanowił obniżyć od i l~pca o b 
pct zarobki blisko milionoweJ rzeszy 
robotników kolejowych. 
. Postanowienie to powzięte zostało 
w zwiazku z kryzysem, jaki przeży,':a
ją obecnie koleje amerykańskie. Syt~a
cja ekonomiczna towarzystw koleJ?
wych uważana jest dziś za znac~l11e 
trudniejszą aniżeli w roku i932, . kIedy 

Dqi:y do pr~esunięcia punktu ci~~kości ~ Londynu do Pragi 

Berlin. (PAT). Na podstawie wy
nurzeń dobrze poinformowanych kół 
polit)'czn~'ch można prz~-puszczać, że 
taktyka Rzeszy wobec sprawy Niem
ców sudeckich w najbliższej przyszło
ści polegać będzie: 1) na dążeniu do 
przesunięcia punktu ciężkości z Lon
dynu do Pragi, i 2) na oderwaniu spr~ 
Wy ustosunkowania się Rzeszy do za
gadnienia swoich mniejszości w Cze
Chosłowacji od dyskUSji międzynaro
dowej. 

"Essener National Ztg.", którym 
czynniki miarodajne posługują. się 

często dla ujawnienia swych poglądów 
pisze: 

. "Rozwiązanie sprawy Niemców su- obniżono place urzędnikom koleJO'wym 
deckich musi nastąpić w samej Cze- o 10 pct. .. 
chosłowacji. Jeżeli rządy angielski i W razie zastosowama noweJ uchwa
fra~cuski posiadaję. f.ak~ycznie żywot- ly zarobki łączne wszystkich robotni
~e mteres.y w uspok.oJenm n~ obsza~ze ków zmniejszone zostaną o 250 milio
srodkoweJ Europy 1 z~gadmeń, z'Y1ą- nów dolarów rocznie. Powiadomiona o 
zanych. ~ Czec~osł.o\~a.cJ~, ~o. u~z'yl11ą z uchwale organizacja robotników kole
pew!10sc1ą 11.aJlepleJ Jez~h mlCJatyw~ jowych oświaclczyJa, że podobne zarzą
sWOJą przenIOs~ z BerIma do ?ragl, I dzenia nie przyczyniają się do poprawy 
~by . tam zachęcI.Ć ~o" rozsądku l trze- gospodarczej w kraju i, że tym razem 
zweJ oceny połozenla robotnicy stawią opór. 

Q 

przez Wołyń którym już nie rządzi 
wOj. Józewsk] 

rówieńscy wyniosły gmach, niezupeł
nie jeszcze wykończony, a przeznaczo
ny na gimnazjum "ukraińskie". Gmach 
ten dla Ukraińców buduje samorząd 
powiatowy. Kosztował już kilkaset ty
sięcy i resztę wydatków miało ponieść 
samo spoleczei1stwo "ukraińskie". Kie
dy jednak w ciągu paru lat to spol~
czellstwo ani grosza nie zebrało, seJ
mik uchwalił, iż w gmachu znajdzie 
pomieszczenie szpital samorządowy. 
Wtedy jednak wkroczyły władze nad
zorcze i wywarły nacisk, tak iż znowu 
uchwalono, że w gmachu ma być 
gimnazjum "ul<rai11skie" i że wydział 
powiatowy ma na ten cel wyłożyć dal
sze sto tysięcy złotych. Jeżeli uchwała 
ta zostanie zrealizowana, gimnazjum 
wybudowane dla "społeczellstwa", któ
re ani grosza na ten cel nie zlożyło, 
będzie wspanialsze, niż gimnazjum 
państwowe. 

(Od własnego korespondenta "Orędownika"). 

L w ów, w kwietniu. 

Wracając onegdaj z Warszawy do 
Lwowa umyśliłem wstąpić na Wołyń, 
aby zebrać nieco na miejscu materia

. łów do ostatnich zmian w tym pięk
nym kraju - zmian, które przedsta-
wiają się bardzo interesująco i są dla 
całości państwa polskiego bardzo waż
ne. Dowiedziałem się rzeczywiście bar
dzo wiele, ale dziś nakreślę tylko 
wrażenia z podróży i pobytu w naj
większym mieście Wołynia, którym 
wcale nie jest stolica województwa 
Łuck, lecz miasto Równe. 

\V wagonie bezpośrednim \Varsza
wa-Równe publiczność nie bardzo 
rozmaita. Jacyś podchorążowie jadący 
zapewne Z urlopów i kilka poza tym 
"cywilnych" twarzy Chrześcijańskich, 
a zresztą sami .zydzi i .zydzi. Podcho
rążowie układają się do snu, bo pew
nie urlop wycisnęli do ostatnich gra
nic, jak cytrynę, i muszą jutro zgłosić 
się do zajęć służbowych. Obok mnie 
z lewa młody Aryjczyk, z prawej .zyd, 
naprzeciw trzej 2:ydzi. Najbardziej roz
mowne jest moje żydowskie vis a vis, 
osobnik z jakąś odznaką kombatancką 
w butonierce. Może ma ooznakę z Nie
świeża? Nie mam nic do stracenia, 
chcę się zresztą dowiedzieć jak naj
więcej. 

:i:yd i nauczyciel 
Okazuje się, że 2:yd jest częściowo 

tylko interesujący. Jest właścicielem 
wielkiej firmy, która zajmuje się do
stawą chmielu do browarów. Dostar
cza ten chmiel firmom w Polsce i za 
granicą.: w Rumunii, Jugosławii, na 
Węgrzech. Aiaki jest patriotyczny! 
Jak tylkO w Jugosławii przeczytał o 
konflikcie polsko - litewskim, zaraz siQ 
zgłosił aż do samego attache polskiego 
w Białogroc1zie. Czy Polska go wzywa 
pod broń? Attache - tak sobie tQ sce
nę wyobrażam, gdYby się ~dbyla .n~
pl"awdę - przypatrzył mu Slę ~w~zD1e 
i powiedział: może pan spokoJl1le do 
Pol!"ki nie wracać ... 

Opowiada mi szczegółowo o pro
dukcji i sprzedażv chmielu. Wschod
nia część Lubelszczyzny i WOłyń pro
dukują cluniel w wielkich ilościach. 
Produkc.ia jest w rękach właścicieli 
: iemskich: Polaków, Czechów - na 
\Vołyniu są osady czeskie - i 2:ydów. 
Handel tym cennym produktem wy-

łącznie w rękach żydowskich. Eksport 
wyłącznie w rękach żydowskiCh. Oszu
stwa eksportowe wyłą.cznie popełniane 
przez .zydów. Właśnie moje vis a vis 
opowiada. mi szczegółowo, jale się to 
robi. Oczywiście - brOll Boże - on si~ 
tym procederem nie zajmuje, on jest 
porządnym kupcem, - ale inni? Ci 
umieją zarobić! Powiedzmy np. - pou
cza mnie - premia eksportowa za 
cetnar chmielu wynosi 50 zł. Wtedy 
kupuje się w Polsce zepsuty chmiel po 
cenie 10 zł za 100 kg i wywozi, żeby go 
gdzieś później wyrzucić, a premie się 
inkasuje. A gdzie waluta za eksporto
wany chm iel ? 

- O! waluta zawsze się znajdzie! 

\Vreszcie rozmowny 2:yd zasypia ... 

Mój sąsiad z lewej to nauczyciel 
ludowy, który z urlopu świątecznego 
wraca spod Gniezna do swojej za rze
kam i i lasami wioski na Polesiu. Dziel
ny człowiek: opowiada mi przez ile 
rzek będzie się przeprawiał, jadąc tych 
kilk.ll.dzie.siąt wiorst od stacji kolejo
wej do swojej szkoły. Wypytuję go 
szczegółowo o warunki pracy, o ludzi, 
o stosunki. Na wsi polskiej taki nau
czyciel jest wszystkim. Gdzieś tam je
szcze, kilkadziesiąt wiorst dalej, jest 
parafia i ksiądz rzymsko-katolicki. 
_ Tauczycielstwo jest z najwyższym 
uznaniem dla księży, którzy też darzą. 
nauczycieli swoim zaufaniem. \V twar
dych warunkach poleskich mUSZl;\ się 
Polacy trzymać razem. Zapewne dlate
go m. i. akcja Związku Nauczycielstwa 
Polskiego przeciw duchowiellstwu nie 
znajduje głębszego oddźwięku wśród 
naucz~·cielstwa poleskiego. 

Robi się powoli dzień, pociąg prze
biega przez urodzajne czarnoziemne 
pola. Wrda.iność tych pól pod rządami 
polskimi wzmogla się znacznie. Min, 
Poniatowski robił co mógł, ab? pod
nieść por.iom wsi wolyi1skiej. Starał 
się ułatwić sytuac.iQ swojemu przyja
cielowi, wojewodzie JÓzewskiemu. 
Pallstwo polskie dawało i daje chłopu 
WOłYllskiemu wyższą kulturę rolną. 
i równocześnie... politykę wojeWOdy 
JÓzewskiego. Zbieżność tych zjawisk 
chlop zrozumiał tak, jak tego chciał 
p. JÓzewski. Rozm)'ślam nad tymi 
sprawamI i obserwuję skomasowane 
wsie, wyróżniające się odosobnieniem 
swych zagród - chutorów, jak Rusini 

wołyńscy mówią - od zwartych wsi 
małopolskich. 

W Równem 
\Vysiadam - Równe. Jedno z wielu 

na sposób rosyjski zabudowanych 
miast. Rozlegle, domy przeważnie ni
skie, zbudowane z jakiejś specjalnej 
żółtej cegły, jak gdyby pomalowane 
na "kazionny" rosyjSki kolor. Od ży
dostwa aż czarno. Na ulicach sprzeda
ję. lwlporterzy żargonowe gazety. \Vy
raziście odróżniają. się od siebie: 
z czerwonej cegły kościół katolicki go
tycki i jasno-żółta, o zielonych kopu
lach cerkiew prawosławna. 

Mało mam czasu, więc uwijam się 
po mieście prędko. Mijam park wysta
wowy, w którym co roku odbywają się 
Targi WOłYllskie. Nie znam tej insty
tucji i może jestem uprzedzony, ale 
jej 7.amkuięte obe-cnie pawilony przy
pominają mi "domki potemkinow
skie". Czy WOł~·ll potrzebuje osobnych 
targów, czy też woj. Józewski ich po
trzebował? 

Moi przyjaciele wołyńscy opowia
daję. mi szczegółowo, w jaki sposób 
woj. Józewski nie został honorowym 
obywatelem m. Równego. \V dniu 25 
kwietnia żegnał się z województwem 
w Łucku. Były jakieś bliżej nikomu 
nieznane delegacje społeczeństwa pol
skiego, były delegacje stowarzyszeń 
ukraińskich, pozakładanych przez p. 
wojewodę, chóry ukraiilskie śpiewały 
dumki stepowe i piosenki legionowe, 
było przyjęcie w "Ridnej Chacie", 
wszyscy p. Józewsl<iego ż<'\lowali i wie
le łez popłynęło, ale jednego punktu 
w programie zabrakło: wręczenia dy
plomu honorowego miasta ' Równego. 
\V sobotę nad tym obywatelstwem 
miała obradować rada miejska w Rów
nem. Burmistrz, p. \Vołl<, pOclkreślił 
w zaproszeniach, iż pp. radni proszeni 
o. zjawienie się "w uroczystych stro
jach". Wszrstlw się miało odbyć wedle 
znanego w cal ej Polsce szablonu, ale 
większość radnych polskiCh miała już 
tego bizantynizmu dość i oświadczyła 
p. burmistrzowi, że na posiedzenie 
przyjdzie i będzie przemawiać i gloso
wać pr7.eciw uczczeniu p. JÓzewskiego. 
\Vohec tPg"o posie<lz('nie sil) nie odbyło. 

Gimnazj um i cerkiew 
Teraz ze zmieszanymi uCEuciami 

żalu i irytacji pokazui'3. mi nrzyiaciele 

Jest poniedziałek 26 kwietnia, drugi 
dzień świąt wielkanocnych wedle ka- . 
lendarza prawosławnego. Mijam małą. 
cerkiew pra.wosławną.. procesja dooko
ła cerkwi śpiewa wedle liturgii zulu'a
inizowanej. \V głównej żółto-zielonej 
cerkwi zaChowany jest język liturgicz
ny starosłowiański, tu nowy nieusta .. 
lony, ale już zaborczy - "ukraiński", 

Przewodnicy moi wskazuję. mi cały 
obszar w rejonie "ukraińskiej" cerkwi 
i "ukraińskiego" gimnazjum, budowa
nego przez samorząd. Tu ma być 
twierdza ukrainizmu w Równym .. 
\Vszystkie te parcele należ:). do insty
tucyj ukraińskich. Jakby św. Jur we 
Lwowie. 

Szempliński i I(ról Sobieski 
- A cóż to? - nagle pytam. 
Ulica T. Szempli11skiego? Przecież 

Szempliński to dyrektor oddzialu B. 
G. K w Równen1! Poznalem go na 
zjeździe oficerów w marcu. Bronił tak 
gorąco polityki woj. JÓzewskiego. Czy 
to od niego nazywa się ta ulica? 

- Tak! - odpowiadają. mi z [Je
gmą! - U nas to już tak po 'YOI~· l·l~ku, 
a raczej po "józe\Yslw". l\la . swoją. 
ulicQ Jan Sobieski, ale też ma Tadeusz 
Szemplii1ski. I nawet ul. Szempli11skie
go przec1~tawia się lepiej. 

Pomyślałem sobie, że - u licha -
ni.e z byle kim miałem pl'r.~·jemność. 
NIe brak znakomitości na tnn Wołv
niu! A może my im robimy krz~'wdę 
tym wszystkim w~· bitn~·m mężom? 
I postanowiłem do\vieclzieć sil' i raz 
wreszcie napisać. jak to hdo {la " '0-
łyniu. Ale nic br,:clzie to już l"~pOJ·taż. 

MARIAN ROJEK. 



W dniu święta narodowego odbyły :;i~ 
t całym kraju lliegi na przełaj, \V których 
rieksz;a liczba. zawodników startowała ~v 
~niejszych mIastach. Start odbył SIę 
rstędzie na znak gongu nadany przez ra-

~o. ..... d . d W P o z n a n l u JJleg narD O\\'Y me o -
pd się, gdyż przeprowadzony on zostanie 
. ramach biegu ,.Kuriera Poznańskiego". 
W Vi Zak~panem ~tart.owR.lo. 50 zawo(lników. 
I,niorż! t~OIJO m) 1) r.;!)\\'ackl (Za k.) 18:17, 2) 
'Isak 3l Roehr (Au!'trla). 
/'ipa~e (1200 m) 1) Korzeniowska. Juniorzy 
~m ID) 1) Doroba. Mlodzicy (1600 m) 1) Harpi-

ni ~'ł L-Irowie stnrt. 59 zaw. Senior:1lY (5000 m): 
11 Korzenio,,"s!d .(Po/X'lli) 13:u4.1. Juniorzy (2000 
l' II Turmanski 4:38.2. 

III.·W Brd,OSzcZY start. 73 zaw. Trasa wyno-

II. zjazd klubowy PTK 
poz;n a II - ,V organizowanym przez 

del/gatu!''! poznuliską Polskiego Touring 
Klubu po raz drugi automobilowym zje
id!ili klubowym do Poznania na Między
narodowe Targi Poznańskie uczestniczy
lo o~óle!l1 3 za wodników z Poznania. Lo
dzi. Warsza wy i Katowic, startując z róż
Dren miast kl'aju. Zjazd odbył się spraw
nie! bez wypadku. W regulaminem okre· 
ślon"m czasie prz~'było do mety w Po
Inaniu 30 zaworłników. z których 28 zo
.talo sklasyfikowanych. Z wyjątkiem 
;,dne!(o uczestnika, wszysey uzyskali 
punkty dodatnie. 

Niespodzie,,-ane zwycięstwo odniosła 
Botena Pcrkowsl.:a (Poznall) na Citroenie, 
klóra osiągnęła 265 punl<tów. Z różnica, 
;edn~go punktu sklasyfikowany został na 
dru~im miejscu RO'Tpr Domaga Iski (P~7; l 
na ~{ercecles-Benz (264 p.). Dalsze mle]
sc& zajęli: 3) kpt ... Broniko\\"ski·· (Wal'
"awal na Tatrze - 261.92 p .. 4) H. Howor
k~\\'a (Pozn.) na Artlcrze - 261.44 p .• 5) Sto 
wzkowski (Pozn.) na Fiat 1500 - 258 p., 
6, G. Helmb01dt (Katowice) na Tatrze -
250 p., 7) Ch. Jouanne (Pozn.) na Hansa -
912 p .. 8) Zb_ Kręll'lewski (Pozn.) - 241 p., 
91 R. Lewandowski (I..ó(lź) - 227 p., 10) J, 
L,śniewski (Warsz.) - 223 p. 

W konkurencji zespołowej pierwsze 
mieisce r.ajęła delegatura poznallska z. 
2793 punktami. zdobywając po raz trze.ci 
i na własność puchar Ti\rgów Poznan
skich. Drugie miejsca zajęła Łódź z 2072 
punktami. (a) 

WKS Poznań 
IKS Grudziądz 10:6 

PoznaJ1. - W I'PJi pięściarskiej Okr. O
!rodkt W. F. odbyło się ćwierć finałowe SPO
tkanie o drużynowe mistr7.0i<two armii miedzy 
~.roIami m ii<trzowskim i Pomorza i Poznania. nnufna W'KS Poz.naf\ która pokona/a zas/u
ź"ie 6s~mkę G ru(l:r.ią(h:a. w31~zyć ohpcnie bę
dzie '" p6Ifinl\le. Bez ro?grywek do finalu za
I<alifikowała ~lę - ja ko jp(lyna dru7.yn!l przy
'a1,żnR do PZB - WKR Flota z Gdym. 
. Walki ~taly na zadawalającym poziomie tech
·crn)'m. chociaż tvlko jedna zakończyła się de

crzi$ ~dr.iowską. Sildziowal tlohn:e P. plut.. Ro
ud!. Publirmości. przeważnie wojskowych. ze
bllln tlę dożo. 

W,niki przed~ta.,.,.iah się następująco: 
W wadze pi6rkowej - kpr. ~taslUk Mateusz 

IGrud&!ądz) ZWyciężyl w 2 stan'in prZE'21 k. o. 
kpr. Chl~bowskipj{o Kazimier2la (Poznań). 

W lekkiej - k'pr. Jarmuż Marian (Pom:t1l) 
ngral w 2 !!tarcJtt przez k. O. z kpr. Ciesiel
!kim Henrykiem (Grudzilldz). 

W p6łśredniej - kpr. Bies Brunon (Grodz.) 
IW1debł w 111tarciu prze21 techn. t. O. kpr. 
B;1g\l!lYIhkiego Edmunda (Pozn.) 

W Średniej - kpr. Krawczyk Waldemar 
lPom.} odniósł zwycięstwo p. zpz k. O. w 1 star
~ll kpr. Myszkpm Janem (Grudz.l. a w dru
~ej walce kpr. Wasiak Stani~ław (Pozn.) zwy
ci.ąl w B starciu przpz te('bn. k. o. kpr. Ko
iil.~iegn Ignacego. 

W p61ciężkiej kpr. Skowroński Antoni 
1P,)m.1 pokonał w 1 starci\) przez k. O. kpr. Le
Ini',,"skiego EUl!'eniusza (Gruuz.), w drugiej 
niC! zaś kpr. lfis21ewsl<:i Antoni (Grudz.) Wy
ITII ni punkty z kpr. Ryf .. Kllzimierzem (Pom:). 

W riętkiej - kpr. Raduła .Tab. (Pozn.) zdobył 
lunkIJ bez wa.iki z powodu niepoaladlUlia wy
~.,anej wagl przez przeciwnika - kpr. Lo
Icdi!ro Piotra (Grudz.). (a) 

HUMOR SPORTOWY 

- To świel . 0, że panie spotykamy! 
)!Oie umówim~- się zaraz, że jutro u
qdzlmy wspólną, wycieczkę? 

~rager Presse, Praga). 

we bie r i 
~ząca 3 ki była stoRunkowCl I~twa. Zwycież:;-! 1) Ewert 10:11. Wojskowi (3000 m) 1) kpr Le
\\'ojdeckl (Sokól Byd,.) 10:54.8. 2) Siemieniec-, wieki 10:15.4. 
ki (Sok6ł Bydg.) 10:5 .!l. 3) Rzulc (WKS Bydg.) W "'ilnie ~tart. 178 hi"ttacz:r. Distans li km 

W Białymstoku l!tart. 200 Z"w Seniorzy 1) ('''bulski tSaperQ) 17:35. 
(5500 m) 1) Pó!torĄk (Oj{ni~ko) 19:14.8 ,y Krakowie stan. zal~dwie 18 zawonnikl\lV. 

W Grudziądzu Rtart. SOQ ~:lW Młodzież (2000 Reniorzy (2;;00 [/l) 1) Soldan (Orac.) 6:05.6, 2) 
m) 1) Tywelski (\YKS) 10:08. Seniol'ZY (3000 m) Kozłowski. 3) Rzucidło. 

Wyścig motocyklowy Stryj - Poznań 
Niesłychanie ciężkie warunki pierwszego dnia - Normalne 

we wtorek 
p o z n a 11 - Dwudniowy wyścig mo

tocyklowy Stryj - Poznań został w dniu 
wczorajszym zakończony metą na Placu 
Wolności w Poznaniu. Etap pierwszy 
Stryj - Kielce odbywał ię w warunkach 
anormalnych, ponicważ wskutek cało
dziennego, ulewncg'o deszczu i tak już złe 
drogi małopolskie stały się błotnistc i cięż
kie, zaś przewidziane przejazdy terenowe 
były wprost nie do przebycia. Z tl:'go po
\vodu wielu zawodników. którzy nawet 
ten ('tap ukończyli, nie dopełniło żasadni
czych warunków regulaminowych. Je
szcze \vi~cej z nich uległo walce z ci~żki
mi warunkami terenowymi i wycofało się 
z biegu. Z 40 maEzyn. które wśród de
szczu wy'Startowały w poniedziałek o go
dzinie 5 rano Zl? Str~'ja do Kielc. przyb~'
ło zaledwie 19. por!czas gdy 21 pozostało 
na trasie i wycofało się z hiegu. Wśród 
ostatnich zna lazł się te~ znany motocykli
sta Docha z Warszawy. 

"'arunki rajdowe poprawiły się znacz
nie na drugim ('tapie Kielce - Pozna]'\. 
Lepsze byty droł!i i lepsza pogoda. Wa
runki drogowe. dzięki ",tonecznej i wi('trz
nej pogodzie, poprawiaty się z katda,. go
dziną, gdy~ nawierzchnia szybko wysy
chała. W Wielkopolsce. gdzie w ponie
działek nie paoało. były one jut zupełnie 
dobre. 

Rano o godz. 3.30 wyruszyło z Kielc 5 
moto.rowe-rków. 1: których " przybyły do 
mety. Krót,ko za Kielcami złamał wideł
ki jedynie Janiak i musiał się wycofać z 
raidu. 

O godzinie 4,15 wypuszczono ze st.artu 
12 maszyn z przyczepkami i 7 maszyn so-

lowych. Z tych 24 maszyn, które wystar
towały z Kielc, do zamknięcia mety w 
Poznaniu przybyły prawie wszystkie, 
gdyż 21. 

Jako piel'\'-szy pl'Z~'je ał do Poznania 
o godz. 13.06 LemalIski z pozQ.allskiej Unii. 
który jednak Jechał w dniu wczorajszym 
poza konkurscm, bO\\'iem na pier\\'sz}'m 
etapie nie dopelmł za-sac!niczych warun
ków regulaminu i zgłosił się na trasie za
led\\'ie na d Wó('h punktacłt kontrolnych, 
zamiast conajmniri ~1a siedmiu. Jako 
drugi przybył na metę motocykl z prz~'
czt?pką (:\'r. 51) kierowany przez ?>Ial
czew&kiego (Wr~S Stryj), 3) Rudnicki 
(Xl'. 46) z WRS Rzeszów, 4) Kierglewicz 
(Xr. 47) - WJ~S Góra Kalwaria, 5) Skar
ŻYllski (Nr. 26) - l'nia PoznalI, który je
chał ró\\-ni0ż poza konkursem, 6) LasE'k 
(nr. 50) - WE:S Zc.grzc itd. .Jako ostatni 
nadjechał na motorowerku Can (Gdynia) 
o god'l. 20M. 

Kolejność przyh~'cia na metę w Kiel
cach CZY w Poznapiu nie ma więl<szego 
znaczen'ja d la kOllco\\'ej punktacji. w któ
rej u\\'zglcdnia 8i~ zdobyte punkty za 
przejechanie punktów kontrolnych. prze
b\-cie teTenów przełajo\\'~'ch itel. Ostatecz
na kolejllość zostanie ustalona po żmud
nych obliczeniach dopiero \V ciągu nocy. 

Długość pieJ'\\';:zpgo etapu Stryj-
Kielce wvno·siła 370 km. drugiego - Kiel
ce - Pożnań 440 km. Jeżeli się uwzględ
ni warunki pier\\'szcR:o etapu. jut sam 
takt Ukoliczenia tego trudnego raidu 
świadczy dodatnio (> wytr\\'alości zawod
ników. jakości ma~"zyn i ogumienia. 

S t S I i w i ń ski. 

"Sportowiec" Sachs czuie się obrażony 
Ł ód ź. Sąd Okręgowy w Łodzi usta

lił termin procesu, jaki kapitan Polskie
go Związku Hokejowego Lodowego, Żyd 
"Tadcusz" Sachs z :Lodzi, wytoczył redak
torowi "Echa" Romanowi Furmaliskiemu. 

Proces wyznaczo.ny na 10 bm., budzi 
duże zaintel'esowanie w śl\'iecie sporto
wym Polski ze W7~' 'du na stanowisko o
skarź:vciela, jako też zarzuty, podniesione 

w r. 1937 w Londynie, a w r. ,1938 w Pra
dze czeskiej, zamiast reprczentować int!'
resy sportu polsldcg'o. zaimował się przed
stawicielstwem interesów kupiectwa ży
dowskiego z Loclzi i podszywał się pod 
miano sportowca polslde~o, by uzyskać 
ulgi kolejowe przy przejazdach za grani
cę· 

przcciwko niemu. I 
Mianowicie w nr. 53 "Echa" w artyku-

le pt. "Nietakt czy naiwność", podniesio
no. zarzuty, iż Sachs, będąc kapitanem 
Zwia,zku Hokejowego Lodowego w Polsce, 

Na rozprawę powołano szereg działa
czów Związku ?>Uodej Polski, m. in. rów
nież redaktora czasopisma .,Akademik" z. 
Poznania oraz wybitnych działaczy spo.r
towych. 

Trzeci dzień konkursów 
w Gnieźnie 

G n i e z n O. (Tel. wł.) W poniedziałek. 
w trzcC'im dniu zawodów konnych w 
Gnieźnie odbyły się dwa konkursy. 

W pierwszym - konkursie szybkości 
- startowały 122 konie. Zwyciężył rtm. 
Kulesza (pulk ułanów) na Zefirze przed 
rtm. Czerniawskim (CWKaw.) na Ara

w marcu prezesa Tomasza Lyskowskieg0, 
wzywając obecną na hippoqromie pu
bliczność i jeźdźców do l-minutowego mil
czenia. (br.) 

CIĘŻKA ATLETYKA 
Trenerem .. Zbyszk.... po przejściu Wroniec

kil'go do Hep zostal Al. Sz\\'al'c. Ówiczenia ocl
bywają ~ie we wtorki i czw"rtki od godz. 19.30 
uo 22 w sali M. S. H. (ul. ŚniaL1eckich). 

gwie. 3) por. Gutowski (p. u!.) na Travia- HIPPIKA 
cie, 4) rtm. Męczarski (p. u1.) na Psyche 
Urodziwa. 5) rtm. },askowski (p. ul.) na ,V dniach od 6 do 9 maja odbędą ~ie w Gru
"'asanie, 6) por. Jasieński (p. u1.) na Arce, (lziadzu konkursy hippic:1lne. w których udziat \\,('zma jeźdzcy z ('al"j Polski. ,V programie 
7) ppor. Liczmański (p. uł.) na \Vypadzie IlI'zewidzianc są: konkur~y uieżrlilania konia, 
II. 8) ppor. Sobeski (p. strz. k.) na 'Van- próha A. konkurs otwarcia noklanno~ci z han-
d · 9) G • k' ( ł) B dicapcm. konkurs (lla koni urodzon,ch na Po-

ZIC, ppor. roczyns -l p. u. na ora- morzu. konkuN pal'. k(>nklln; imienia prez. R. 
ksie, 10) ppor. KozieB-Pokłewski na Bu- 1'., konkurs ujeżdżania konia próba B, konkurs 
ławie. pocieszenia. 

W następnym konkursie szybkości dla 
pań i panów (jetdźców cywilnych) bralo 
udział 15 koni. Pierwsze miejsce zajęła 
M . Zwierzchowska (Warszawa) na Urwi
sie, 2) H. Schweikt'rtówna (Lódź) na Przy
stojnym, 3) bar. LUtwitz (Oleśnica) na Ta
citusie. 4) bar. Lutwitz na Antylopie. 5) 
R. Buhle (ł,ódź) na Walorze II, 6) A. Osse
rowa (Lódź) na Anitrze, 

Dziś w ostatnim dniu zawodów odbędą 

KOLARSTWO 
Mistrzostwa Europy odbęda się. w my§l u

ehwaly posiedzenin. Mlęozyn. Związku. w \VaJ
kl"nhurgu (Holandia) (lnia 3 wut'śnia na dysbn
~ie . 170 km dla amatorów a nastepnego dnia na 
dystansie 270 km (27 okrnżeń) dla Mwodowców. 
Pona(lto postanowiono. Żp olimpijskie WYŚcigi 
w Tokio prz~prowadzonl' maja być w cztere,=h, 
zamiast jak dotychczas w trzech dniach. 

się dwa konkursy. (br.) LEKKA ATLETYKA 
G n i e z n O. (Tel. wł.) We wtorek przy 

pięknej, choć wietrznej pogodzie odbyły", ramach mi8trz. druż. Poznania odbyły si~ 
się ostatnie trzy konkursy hippiczne w zll.wody AZS - NKR. które zakończyly Eil' zde
Gnieźnie. ('ydowanym zwycięstwem akadp<ników. '" arta 

do tych za woduw nil:' st:\neJa. O(lbyly sie one 
\V pierwszym konkursie ciężkim star- w fatalnyrh warunkach. bo czę~ciowo w cZll~ie 

to wało 38 koni. Zwyciężył por. Bukowski (leszC:lIu. Nn uwa!!ę zasluguje doskonaly wynik 
( ł) T . 2) G t k' ( Karola Hoffmanna. p. U. na arzal11e, por. u ows l p. '" poszcze.<r6Jny('h konkur!'nr,inch zwyci()hli: 
u1.) na Hanumie, 3) por. Jankowski na 4 x 100 m: AZS 48.2 "('k.: 4 X 400 m: A?:S 3:;;n 
Bohunie VIII, 4) por. Gutowski (l). ut.) na s€'k.: 3 X 1000 m: l) NK~; 5000 m: Benkowski 
Traviacic, 5) pplk bar. Rómmel (Łódź) na (A) 18:08 "pk: kula: Jlorfmann K. (A) 13.:>6 m; 
"'aharze 6) l·tm "ado~ (p ul) na Bla~ku (]y!'k: Hoffmann K. 44.:;9 01: ol'lzczep: Thon IN) 
~ <, . L " •• <" ~:!.4.0 m; w dal: Rejerki (A) 6.11 m; wzwyż: 'l'u-
7) kpt. Nowak na Toreadorze, 8) rtm. Mos- rowicz (A) 1.64 ID: tyczka: Roman (A) i Turo
sakowski na Bohunie, 9) kpt. Piechocki wicz po 3.15 m. (a) 

S I· . 10) I C . k' A U. p, - W. S. H. Ni('gc]-yś ooror:1lnie odby-
na c lmle, 1'lm. zern1aws l na 1'a- wane 7awony mi()(]zy poznańf'kim Uniweri<ytl'-
gwie. tern i WSII zostały wznowione i o<lhpdą ~ie w 

'V konkursie pan i panów cywilnych dniu dzisiejszym na arenic PWIe o lto(lz. 16. 
startowało 15 koni. Pierwszym został Ka- nieg na przełnj .. Sokola" , ... 'VcJhcrowłe o 
roI Buhle (Lódż) na Tulipanie, 2) Stefan pucJlar miasta oduędzie I'ie 8 bm. o godz. \I na 

tra~ie 39iiO m. 7.1(!osz~n ia prz)' r6wnoczesnym 
Osser (Lódź) na Zamościu II, 3) Antonina opłaceniu wpisowpgo 11,50 i 2 zt) przyjmuje p 
Osserowa (Łódź) na Anitrze, ł) bar. Liitt- Parchem (nI. Souie~kieł:o). . 
witz (Ołeśnica) na Tacitusie. 5) bar. Lti.tt- Znany biejlacz fi6ski. olimpijCzYk Gunnar 

Hoeckert, zR3ngażowany zO!!tal' na trenera bie-
witz na Nababie, gaczY niemieckich. W najbliższych dniach Hoec-

Wreszcie w ostatniej konkurencji, kon- kert zamieszkR. w Rerlinil:'. 
kursie pań, startowało 10 koni. Zwycię- W Filadelfii osiągnięto ~zereg doskonRlvch 
stwo odniosła Maria Zwierzchowska ('U ar- wyników: jedna mila - Cunningham 4:16.7: 

n 100 y - Ben Jołmson 9.8: tyczka - Harding 
s7.:awa) na Urwisie, 2) Antonina Osserowa 4.15: wzwyż - Albritton 1.98 m: w nal - Wat
(ŁÓdź) na Anitrze. san 7,58 m: o!'zczęp - Vukmanic 68,25 m; miot 

Podczas wręczenia nagród zwycięzcom - Lynch 51,38 m. 
w konkursie ciężkim im. Prezesa. Toma- j DltKA 
sza Lyskowsk~ego, przemówił imieniem r RĘCZNA I 
jefdic~w kpt. Radżikowski ~. Torunia, W flnale turnieju kOszYk.6wki dla młodzie.h 
!~łada.]~e hołd 1 ezMć pa.ni..iecl zmarłego do lat 18 rozegran~&o W ram_ach wiosennyćh 

Dni ~!'>Tawno~ci Fiz. Mipjskiego Komitetu W. 
F. i P . W., rlrużrna KS;\f m. św. Michał zv,,'y
cieżrla dopi~ro po rozgrywce mI )dy zespól PęT}
tatlonu w ~to unlm 18:14 00:8). Gra byla CIC
kllw! i stala na "tosunkowo wysokim poziomie. 
t;t:dziowal p. Wasiak. (a) 

PIŁ~{A NOżNA 
Zmiana terminów Ii~owych. 'V~EYRtkie spo

tknl\in IigOWt·. wyznarzone na dzi~l'i 29 bm., 
Pf7.p!('żone zostaly na dziPIl 26 bm. Poczf!tek za
wOllów w nowym termini.e - o !t<;,rlz. 1~.30. 
Pl'z('lożone !!oRtaly spotknll18 nR!'tępuJace: tora
co\'ia - Polonia. 'Varsza,,'ianka - Pogoń, 
Wartn - l,KS. Ruch - AI{S i Smigły - Wi
sła. (PAT) 

Rcprezentadn Rumunii rozcgra w nadeho
ozaca !'obotc sparingowy m~cz z węgierska oru
żyna Phoebu~, jako ostatni etap przygotowaft 
do mistrzostw świata. 

Druiyna wegierska. jak wiadomo pooczas 
świąt wielknnocnych uległa dwukrotnie po:mań
skki 'Varc·ie. 

Angielski Związek Piłki Nożnej obchodzić 
bcd7.ie w rh. juhileusz swego 75-1E'ria. Z tej racji 
na jesieni o(lby(' ~i~ ma ci~kawy mecz w którym 
rePI'~zcntacja 8\\'iatR (FIFA) rozegrać ma w 
1lomll-nie mpcz z reprezpntacją Anglii. Prowa
dzone s~ ohecnie pertraktaCJe co do terminu 
tego "potkania. 

I Sparta - Diables Rouges 3:2 (1:1). ,V Pra-

I 
rlze l'oz~grane zosialo spotkanie pomip,nzy miej
S('OWI\ Rj)a rlą i nipoficialną reprez('ntacją bel-
gij .. k", (1'II7.;'n/l Di8hle~ Rou.<res. która gościć 
be(lzie w Krakowie. Zwycieży!i gsopodarze 3:2. 

PŁV\VANIE 
Kluby pływackie Drohoby('za. Borysfawia, 

~tryja i Trll.ka\\,('a rze"Luią się w PZP. Z tej 
raeji w Drohol)\,(,711 powstanie potlokręg lwow
ski,,<[o okr()gn PZP. 

Terminar3 roz~rywki o wejście do mistrzow
skiej J.(rlłpy fi/ki wodnej zarząd PZP ustalii na
.. jf'pująco: 2 lip('a: Pomorze - Poznań i Kra
kiiw - ŚJ'I.k: 31 lipca: L\Yów - 'Varszawa i 
\\'ilno - ł_<idZ: 7 ~ierpnin walczyć bcrlą zwycic21-
Cy mi"Ilzy Robl\: 11 sierpnia: fina!. Gospodarze 
spotkn>i po(lani są na pierwszym miejscu. 

PZP zllhiega o wzhoga(,cflie programu tego
ro~mvch zawodów imprezami miQdzynarodowy
mi. 'V tym celu prown(lzono rozliczne pertrak
t:l('j('. stan któ!'>'ch przedstawia sie n~ razie na
~t~pujaco: F i n l a n (I i a u.proponowała przy
jazd (1(1 Pol~łd ~wojri drużyny plyw!l.ckiej -
I)ertraktade w toku. ł_ o t waz powodu braku 
wolnyrh terminów oilm6wila przyjazdu w se-
7.onie bie7.3.('ym. dpkJaruiac jerlnocze§nie przY
jaZfl swoich plyw~k6w IV roku przyszłym. O 
przyjazd pływaków s 7 IV P d z k i c h 00 Polski 
toczone beda pcrtl'aktacje w czasie najbliższych 
mistl'Aostw Ellropy. jalde o(lbQnl\ ~ię w Londy
nie. W imieniu T u r (' i i zaproponowali Polsce 
\\'('llr7Y wspólny ~tart. z tym jprlnak. że ucl:1lial 
z3\\'orlników pol.kich w zawo<lach w Turcji 
mialh

j
, midscc na zasa(lach r'lwanżu. Przyjazd 

za\\'O( ników w ę l!' i c r S k i (' h do Polski nie 
jest je,z('ze zrlN'yrlowany. (PAT) 

Trel1!'r amer:vka6ski Step". który już w r. 
ub. l)f'/ni! funk('.i~ trpnera PZP, naneslnl pismo, 
w którym zg~clza ~ie nil zaproponO\\'Rnp mu 
pl'zez PZP warunki !la sezon naochoozący. 
Stppp przyjeo7Je do Polski w końcu bm. i nie
zwłocznie uda sie na śląsk, gdzie roZ])ocznie 
swoi e tegoroczne prace, 

RóżNE 
Grecki minister oświaty KoplIles projektuje 

w7.no\\'ienie lIntycznych igrzysk oliml)ijskich w 
OlimDii. Igrzy~ka te onbywalyby ~ie <'o dwa la
ta. JcrlnoczPŚI'lie minister stwierdzi!, ie Atell;V 
ubiegaf' ~ie bNll\ o ol'!mnizacje igrzysk olimpiJ
ski('h 1944 roku. (PAT) 

7.illzd absolwent6w Studium W. F. w Kra
kowie oubę(lzie sie 3 i 4 czerwca 1: okazji lO·le
cia tego studium. 

~7~RMIERKA 
M~str:r.ostwo Franc~j w szpadzie zoohył po

nownie Pecheux przeo Brethoux i Wolffem. 

TF'NIS 
"'lochy - Japonia - Indie 8:8:2. W Medio

lanie zakOJ1czony zostal 3·oniowy D1ienzypań
stwowy tunlipj Włochy - JaDonia - Indie Bry
\yjskip. 'Vyniki o~tatnif'lro dnia b~lv na~tel)u
JR('e: Nakane (.TaD.) - RnmRnoni ('VI.) 3:5. 5:3. 
6:lł; Chau~s (Indie) - Kl1ramitsu (.Tan,) 5:4, 
;;:7. 6:1: Abe (Jnp.) - Yu Sinl!'h (Ind.) 6:1. 5:3j 
Vido (W!.) - Aram (Ind.) 11:4. 7:5: Ba'!' I l 
Delia Vida (WI.) - Abe i Nakane 8:2. !>:2. 

. (PAT) 
NIemcy - Indie 2:1. W 'Viegbacleni~ roz.. 

po"zęlo ~ip spotkanie mi("llzynań~twowe Niem
ców 2l Jnrliami Brytyjskimi. Gospooarze wrstą
njJi w skladzip wzmocnionym (lwoma Tf'preZCn
tncyjn:vmi graczami austrinckimi: Mf'tnx:} i R('
dlon~. Najlensz:vm ich J'(l'al'?~m byl JIpnkl"l. któ
ry JI'Ilnak hędzie miał duż.", trurlno':\ci zgmnia 
siP,. z le\\"orr"znvm Mptnx'l. 'V~-niki h:o/v nastę
nl1Jace: RNll (N) - RRmhir (n 7:9.11:31 :6: dr 
7'iirhpr (N) - Alam fI) 6:3. 3:6, 6:2: FTI''1kel 
I Mptaxa (N) - Gauhs i Yu Singh (I)' 6'4 
10:8 (!). . • 

WIOŚLARSTWO 
OhnH"jp stzon\). wspólnie dla wezysUdch 

J<luh6w PKT\V, orłh('ozip gis w nienzi"le ó g0021. 
12 na Dr7,ystani WKR POZTIll.ń. Go~POoanem te
gorocznej uroczystości jest WKS Poznai\. 

Jędrzejowska 
mistrzvnia Wenier 

W poniedziałek zakończonv został w 
Budapeszcie na międzynarodowych mi
strzost~vac~ te~iso\yych Węgier finał g'ry 
po.red~'nczel pan. Tytuł mistrzyni \Vęg-ier 
zdobyła Jadwiga J ędrzeiowska. bi iąc 
Mueller Hein (CzechOSłowacja) w trzech 
setach 6:1, 3:6, 6:2. 

Lwów - Łódź 2:2 
. Lw ó ",:. - We wtorek odbyło się tu 

mIędzymIastowe spotkanie piłkarskie mię
dzy pJerwszn, reprezentacją Lwowa i jede
nastka, łÓrlzJu~. Po na ogół wyrównanej 
g.t;ze, spotJ<ame zakończylo sie wynikiem 
merozstrz~'gniętym. Drużyna łódzka przez 
swą ladną grę sprawiła miłą niespodzian
kę. Obie bramkj dla łodzian zdObył do
skonale uSposoblOny Lewandowski, pod
c~as gdy dla Lwowa obie bramki strzelił 
Majowski. 

Druga repl'ezentac,ia Lwowa walczyła 
~ Przemyślu z zespołem tego miasta i po
mosła wysoką pcratkę w stosunku 2:6 
(0:4). 

Drugi start Węgrów 
W ~ r s z a?:, a. - Nieofic.ialna repre-

7,('ntac]a armll węgierskiej rozĘ'grała w 
Warszawie drugie spotkanie !lzermiercze 
Przeciwnikiem Węgrów była kombinowa~ 
nQ. r<:prezentacja Warszavvy i Śląska. _ 
ZWYCIężyli ponownie szabliści węgierscy 
w stosunku 10:6. 

N~jwiększY!ll sukcesem Polaków było 
Z" VYClęetWO m]ra DObrowolskiego nad mi. 
stIzem .wWE'Z....Mas~-, i.J;ła..U. __ -, 



trzeci lVI.i w stolicy 
War s z a w a. (Tel. wł.) Uroczysty 

obchód święta 3 Maja rozpoczął się w 
Warszawie, jak co roku, nabożeństwem 
w katedrze św. Jana. 

O godz. lO-tej Prezydent R. P. w 
otoczeniu członków domu cywilnego 
i wojskowego przeszedł z Zamku do 
katedry św. Jana. 

Przed świątynią. Prezydent R. P. w 
towarzystwie premiera gen. Sławoja
Składkowskiego przeszedł przed fron
tem kompanii honorowoj, a następnie 
przeszedł do katedry głównym wej
ściem, zajmują.c miejsce po prawej 
stronie ołtarza. 

Uroczystą msze św. celebrował J. 
E. ks. arcybiskup Gall w otocz~miu 
licznego duchowieństwa. 

Na nabożeństwie byli obecni: człon
kowie rządu 1. premierem gen. Slawo
jem Składkowskim, wicemarszałkowie 
Senatu i Sejmu, ambasadorowie i po
słowie państw obcych z J. E. ks. nun
cjuszem apostolskim msgr. Cortezim, 
przes N. I. K., gen. Krzemieński, pierw
szy prezes Są.du Najwyższego, prezesi 
Prokuratorii Generalnej, Najwyższego 
Trybunału Administracyjnego. podse
kretarze stanu. attaches państw ob
cych, generalicja, przedstawiciele 
władz administracyjnych i samorzą
dowych, wyżsi urzędnicy państwowi. 

Kulminacyjnym punktem dzisiej
szych uroczystości w Warszawie była 
okazała defilada oddziałów wojsko
wych różnych rodzajów broni, oddzia
łów przysposobienia wojskowego i 
młodzieży oraz urozmaicone pokazy 
wojskowe na polu mokotowskim. 

Po raz pierwszy w dzisiejszej defi
ladzie wzięły udział oddzi.ały obrony 
narodowej oraz oddziały legii akade
mickiej, których doskonała pOstawa 
spotkała się z serdecznym przyjęciem 
ze strony społeczeństwa. D.ziarski ich 
wyglą.d wywołał burzę oklasków ze 
strony tłumów publiczności. 

Podczas gdy w katedrze św. Jana 
odprawiane bylo uroczyste nabożeń
stwo, na pole mokotowskie. śpieszyły 
nieprzebrane rzesze mieszkańeów sto
licy, zajmując miejsca wzdłuż al. Nie
podległości i ul. Topolowej. 

Specjalne trybuny, przybrane em
blematami o harwach narodowych, 
przygotowano dla dostojników pań
stwowych i dyplomacji. Obok trybu
ny rządowej ustawiono specjalną lo
żę dla Prezydenta R. P. 

Wśród licznie przybyłych wycieczek 
z różnych stron kraju zwracała uwa
gę liczna grupa dzieci szkolnych z nad
granicznego powiatu działdowskiego. 

Po skończonym nabożeństwie po
częli przybywać na miejsce d~filady 
dostojnicy państwowi: członkOWIe rzą
du z premierem gen. Sławojem Skła~
kowskim na czele, wicemarszałkowIe 
Senatu i Sejmu, prezes N. I. K, dr Ja
kub Krzemieński, pierwszy prezes Są
du Najwyższego Supiński, pierwszy 
prezes Najwyższego Trybunału AdmI
nistracyjnego dr Helczyński. członko
wie korpusu dyplomatycznego, podse
kretarze stanu, poslowie, senatorowie, 

brony kraju f junackie hufce pracy. 
Defilada trwa.ła blisko półtorej go

dziny. 
'Po skończonej defiladzie Prezydent 

R. P., żegnany serdecznie przez tłumy 
publiczności, odjechał przy dźwiękach 
hymnu narodowego na Zamek. 

W ramach uroczystości 3 Maja p. 
Prezydent R. P. podejmował na Zam
ku królewskim w Warszawie wyciecz-

kę dzieei szkolnych z pow. działdow
skiego. W sali "balowej" i "obiadów 
czwartkowych" zgromadzili się uczest
nicy wycieczki, złożonej z około tysią
ca uczniów z 69 szkół powszechnych, 
szkoły rzemieślniczej, państwowej szko
ły rolniczej i gimnazjum działdow
skiego z 72 nauczycielami po~ kierow
nictwem inspektora Konkola l prezesa 
Związku Mazurów Karola Małka. 

Trzeci Maj w Poznaniu 
P o z n a ń, .I. 5. Obchód święta na- do badania wody, darowanych na do

rodowego Trzecie~o Maja, odbył się w zbrojenie armii przez Związek Włościa
Poznaniu z całĘ.YŚwietnością. Miasto nek Wielkopolskich i wręczenie ręcz
było przybrane w sztandary o barwach nego karabinu maszynowego przez ba
narodowych. J. E. ks. biskup Dymek wiącą. w Poznaniu wycieczkę dzieci 
odprawił nabożeństwo pontyfikalne w szkolnych z Polesia. 
archikatedrze poznańskiej z udziałem Hastępnie odbyła się defilada wojs~ 
władz. Nabożeństwo polowe odbyło garnizonu pozna11skieg~, podczas. kto
się przed gmachem DOK rej zwracała uwagę defIlada pOWIetrz-

Na Placu Wolności odbyło się wrę- na kolumny kluczów samolotów. W 
czenie dowódcy O. K VII gen. KnolJo- defiladzie wzięły udział prz~szło dwu
wi-Kownackiemu dwóch taczanek sa-I tysięczne karne zastępy strazy porząd
nitarnych dla kawalerii i 7 zestawów kowych Stronnictwa Narodowego. (ki) 

Tragiczna katastrofa samochodowa 
B a r c i n (Tel. wł.) W poniedzia- Mokracki został siłą. uderzenia 

.łek, dnia 2 maja o godz. 13,30 przy wyrzucony przez okno do rowu, odno
maj. Młodocin, zdarzyła się straszna szą.c ciężkie okaleczenia głowy. Za
katastrofa samochodowa. Ciężarowy wartość samochodu rozsypała się po 
samochód firmy Browar Parowy nr szosie i rowach przydrożnych. 
A 66696 własn. Zozalewicz ze Żnina, Ostatniego namaszczenia Olejami 
kierowany przez szofera Kazimie- św. ofiarom katastrofy udzielił przy
rza Wiśniewskiego ze Żnina, były na miejsce katastrofy ks. pro-
jadący z robotnikiem browaru Mo- boszcz Nowicki z Barcina, a z pierw
krackim, również ze Żnina, zdążał z szą pomocą lekarską pośpieszył dr 
Barcina do Żnina z próżnymi beczka- KończaI z Barcina. 
mi od piwa. Z nieznanych przyczyn Po przeprowadzeniu śledztwa przez 
samochód wpadł na drzewo i rozbił sędziego śledczego w Ła~iszynie, prze,
się doszczętnie. \Viśniewski został wieziono śp. WiśniewskIego do maJ. 
zgnieciony między kierownicą a tylną I Młodocin. Wiśniewski szanowany o
ścianą budki kierowcy przez przesu- gólnie jako sumienny pracownik, 0-
nięcie tyłu samochodu. Śmierć nastą- sierocił żonę i dwoje dzieci. (pł) 
piła natychmiast. 

• I 

Oszuści Zvdzi zbierali na szpital 
War s z a w a. (Tel. wł.) Żydow

scy agenci handlowi Abram Goldwas
ser, Zygmunt (!) i Chaim Zylbermano
wie postanowili w łatwy sposób doro
bić się grosza, zbierając ofiary na ma
jące jakoby powstać sant8.torium dla 
psychicznie chorych Żydów w Otwoc
ku i szpital dla żydowskich dzieci gru
źlicznych w puszczy Kampinowskiej. 
Oszuści, z.a.opatrzeni w broszury pro
pagandowe nieistniejących żydow
skich towal"Zystw dobroczynnych, pro-

spekty szpitali dziecięcych, szpitala 
dla umysłowo chorych, bloczki kaso
we, kwity i ulotki, odwiedzali różne 
przedsiębiorstwa i osoby prywatne w 
Warszawie, Lwowie i Krakowie i legi
tymując się fałszywymi dowodami 
zbierali ofiary na szpitale żydowskie. 

Zbiórka dała nadzwyczajny rezul
tat, gdyż oszustom udało się wyłudzić 
kilkadziesiąt tysięcy złotych od naiw
nych. Aż wreszcie noga im się powi
nęła i wszystkich aresztowano. 

"Księga zasłużonych rodów Warszawy' 
przedstawiciele duchowi,eńs.twa, ~r~zy- War s z a w a. (Tel. wł.) Oszuści kwotę za życiorys, liczyli przy tym 
dent miasta St. StarzynskI, WyZSI u- warszawscy nie ustają w pomysłach, 30 gr od drukowanego wiersza. 

dla naiwnych 
rzędnicy państwowi. . . . byle tylko wyłudzić grosz od naiw- \Vobec tak zachęcających propozy-

Na jednej z trybun zajęła mIeJsce nych. Ostatnio wpadli oni na pomysł cyj, znalazło się wielu amatorów na 
grupa w~teranów 1863 roku. Po nra- wyzyskiwania próżności ludzkich. , przekazanie swych nazwisk potomno
wej stronie losy Prezydenta R. P. ~- Do szeregu bogatszych mieszkan- ści. \Vśród nich było szereg kupców, 
stawiła się generalir.ja i attache s wOJ- ców Warszawy nadeszły w ostatnim rzemieślników, właścicieli kawiarni i 
sl{(lwi państw obcych. czasie prospekty "Księgi zasłużonyc~ cukierni, nie brakło też właścicieli nie-

Punktualnie o godz. 11-tej przybył rodów Warszawy", w których rzekomI l'uchomości jak i radnych m. 'War
samochodem PrezyrlPnt R. P. w towa- wydaw.cy donosili, że celem omówie- szawy. 

F1asko "mas'ówki" w Kole 
Koł o, 3. 5. Tegoroczna "masów. 

ka" socjalistyczna w Kole wykazała, 
że tych, którzy idą jeszcze dotychczas 
na pasku żydowskim i nie wstydzą się 
w dniu 1 maja kroczyć za czerwonymi 
pł,achtami razem z Żydami, jest w po· 
wiecie kolskim i samym Kole bardzo, 
ale to bardzo mało. Można by ich po· 
liczyć na palcach. . 

Socjalistyczno-żydowscy !,towarzy. 
sze" zebrali się w dniu 1 maJa o godz, 
15 w tzw. "cementówce" przy ul. Or· 
licz-Dreszera, skąd mieli w pochodzie 
z orkiestrą udać się na plac Wolności 
w Kole celem odbycia wiecu. Ponie
waż d.a:remnie czekali przez kilka go· 
dzin na przybycie zamówionej orkie
stry, sformowali pOChód złożo.n~ z kil· 
kudziesięciu członków PPS l mnych 
"foksfrontowych" organizacyj sprowa· 
dzonych do Koła z terenu całego p()o 
wiatu kolskiego i z "międzynal'orlów. 
ką" na ustach razem ~ Żyda!lli ':ldali 
się ul. Orlicz-Dreszera l al. SIenkIe\\'!· 
cza na plac Wolności. 

Przechodząc koło ulicy Polnei, 
gdzie znajduje się lokal Stronnictwa 
Narodowego, jeden z czerwonych "mi· 
licjantów" napadł na jednego z czł.on. 
ków Str. Nar. i uderzył go. Dostał Jed· 
nak przy tym należytą. odprawę tak, że 
IlIa pewno na drugi raz odechce mu się 
podobnych zaczepek. Na. całej tr~sie 
pOChodu socjalistyczno - zydow~klego 
trotuary wypełnione były publIczno
ścią, która wznosiła okrzrki wrogie 
żydo-komunie oraz okrzykI w rodzajU 
"Niech żyje policja naro~o~a". itp. 
Tylko dzięki interwencji POlICJI me do· 
szło do rozpędzenia tego nielicznego 
pOChodu żydowskich wojtków. Na 
placu Wolności w czasie :Ę>rz~mówi~ń 
socjalistycznych grała znaJduJą.ca SI! 
z,araz opodal katarynka karuzeli, & 

kiedy mówca - towarzysz Mikołajew· 
ski z Konina wzniósł okrzyk "precz l 
faszyzmem", odpowiedziało mu do· 
słownie trzech Żydów. 

Zaznaczyć należy, że wszystkie ode
zwy rozpl,akatowane na murach (wy· 
drukowane w żydowskiej drukarni 
Szwarcmana w Kole), a wzywające do 
wzięcia udziału w ,masówce", zostaly 
w nocy pozrywane, na ich zaś miejscu 
ukaz,ały się częściowo o-dezwy do so· 
cjal-komunistów z rysunkami, wyda· 
ne przez "Samoobronę Narodu". Te
goroczna "masówka" l-majowa w K()o 
le dowiodła, że "socjaliści" stracili tu· 
taj zupełnie grunt pod nogami. (bk) 

Gdy burmistrz chce rano -
Koł o, 3. 5. Na ostatnim posiedze

niu R.ady Miejskiej m. Koła burmistn 
p. Michał Beksiak domagał się uchwa· 
lenia podwyżki pensji za nadli.czbow~ 
godziny jego pracy. Poniewaz radDl 
żądań burmistrza nie załatwili przy· 
chylnie, zapowiedział on, że poz.a gO' 
dzinami urzędowymi pracować darmo 
nie będzie. 

W myśl tego postanowienia, odb,Y' 
wają.ce się zwykle w godzinach wie: 
czorowych posiedzenie Rady Miejskiej 
burmistrz m. Koła zwołał w dniu 2 bm, 
na godzinę 10 przed południem. , 

Radni miejscy, oburzeni na to, ze 
burmistrz Beksiak, pobierając tak wy· 
soką pensjQ, nie chce mimo to bezpłat· 
nie uczestniczyć nawet w posiedzen~u 
Rady Miejskiej, które nie odbywa Się 
w "godzinach urzędowych" (od 8 do 1.3: 
lecz poza. tymi godzinami, postanOWIlI 
na posiedzenie Rady Miej!'kiej, wyzna· 
czone przez burmistrza Beksiaka ~ 
dniu 2 bm. na godzinę 10, w ogóle nIe 
przybyć i powiadomili go o tym posta· 
nowieniu na piśmie. . 

Należy z.aznaczyć, że wśród spol~' 
czeństwa m. !{oła podobne żądanIa 
burmistrza wywołały zrozumiałe po· 
ruszenie. (bk) 
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KRONIKA ŁODZI 

rzystwie rzłonków domu wojskowe~o nia sprawy zamieszczenit8. nazwisk wy- Interes szedł dobrze i byłby może 
i cywilnego. Powitany przez premle- bitniejszych postaci Warszawy zgłoszą nadal prosperował należycie, gdyby 
ra gen. Sławoja Składkowskiego i się do odbiorców prospektów dyrektor nie znala.zło się kilk,a osób podejrzli
przez ministra spraw wojskowyrh i sekretarz wydawnictw,a, mającego wych, które postanowiły zbadać, ile 
gen. !{asprzyckielw, Prezydent R.~. mieć jakoby swą. siedzibę w Poznaniu. jest prawdy w zapowiedziach rzeko
zajął miejsce w loży w towarzystwIe Niebawem zaczęli się zgłaszać do mych wydawców. Pod pozorem zebra
gen. Kasprzyrkiego. Niezadługo po- adresatów jacyś dw,aj wymowni, ele- nia danych szczegółowych do życiory
tern rozpoczęła się d('filada. która pro- gancko ubrani jegomoście, z których su jak i przygotowania odpowiedniej 
wadził konno gen. Wieniawa-D1ugo- jeden podawał się za dyrektora Bole- fotografii do takiego wydawnictwa, 
szow~ki. sławt8. Ordont8. Świderskiego, drugi zaś zyskały zwłokę kilkudniową, by w 

Defiladę otwierała s7.koła podrho- przedstawiał się ]'ako sekretarz i ka- międzyczasie dowiedzieć się jak wy- O umowę zbiorową. Na 5 bm. zwolana 
. h . 11 ty l'tóre]' imponuJ'gry została w rnspektoracie Pracy ponow~3 rą.zyc plec o . ". ... sjer wydawnictwa, Wojciech Krysa. gląda sprawa z "Księgą zasłużonych konferencja w celu zawarcia umowy zblO' 

przemarsz wywoJał entuzjazm pu- Zgłaszający się przedstawiali swoje le- rodów Warszawy". rowej dla robotnil,ów, zatrudnionych II 
bIiczności. dalej kroczYłh O~dZi.~łY gitymacje zaopatrzone w pieczęcie rze- Wkrótce wyszło na jaw, że wydaw- drukarniach tkanin. Ponieważ na pp. 
szkół porlrhorążych innyc ro za,low k d' t dt k nict\~lo takie nie istnieJ'e, owi zaś rze- przednich konferencjach uzvskanto w CZ~· bronI', odd~,l'ały pułków PI'e"hoty gar- omego wy aWlllC wa, pona o o azy- d ,. k le 

,," G I' V k' .. t t' h ści porozumienie, liczyć się należy, . nl"',onu stolecznM70, a 1.a nl'mI' z'ywo wali albumy pn. " enea oglaarso- ornI "wy awcy o OSZUSCI, z oryc d dpi 
" - "E' bł" k ł konferenCja obecna doprowadzi o po . oklaskiwane oddziały obrony naro.;:lo- viensis", w których widniały życiorysy Krysa y lUZ l'laZ arany za wy udza- sania umowy. , 

i fotografie znanych rodów mieszczań- nie grosza na wydanie "Albumu mło- Poniósł śmierć pod samochodem. ~a 
wejża oddziałami piechoty defilowała skich Warszawy ja;k Fukierów, Ba- doci'anych talentów". szosie z Łodzi do Tomaszowa, został na' 
artYleria, nastepnie kawaleria. oddzia- ryczków i inn.ych. ~~ skutek stwierdzenia oszustwa jechany przez samochód osobowy. prawa' 
ły ' łączności, dalej serdecznie witane Po okazanIU ~ych ~ow~ó~ t;'as!ę- pol~cJa a~eszto.wała. ~olesława Ordona dzony przez szofera Józefa Nowisza z ul. 
oddziały Legii Akademickiej ze sztan- powały propoz~:?Je wClągmęcIa zy~lO: ŚWl-dersklego l \Vo]clecha Krysę, przy Żgowskiej (Chojny) mieszkaniec wsi Bu' 
darami wyższych uczelni stołecznych, rysu.I fotografII, adresata do ::KSlęgl czym zna!azla przy aresztowany~h 1.1- ~f';i~;e:'O';!~;~kł~I~~~~;~~: :~;e!~~:C~~d 
oddział konny Policji Państwowej, od- zasłuzony.ch rodow ~ar~zawy. Ty,: I stę ~O osob, ~tore pragn~łY..znalezć SIę w pełnym pędzie mijał wóz. zeskocz)'ł I 
działy przysposobienia woiskow. ego, I tułem wpIsowego pOble.rah "wydawcy wsrod "zasł.u.zonyc~ !odow '. Ile gro- wpadł wprost pod koła samochodu. po' 
L O. P. P. hufce szkolne. harcerze, 12 zł od osoby, nadto 1{) złotych za sza wyłudZIlI OSZUSCl wykaze dalsze niósł śmierć na miejscu. Kierowca me 
oddziały pr;'ysposobienia kobiet do o- umies7.czenie fotografii i odpowiednią śledztwo. był ju:t w stanie samochodu zatrzymać. 
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